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R O K  IV G D Y N I A  15 lutego 1935r. N R . 5

Bilans handlowy Polski
O bró t tow arow y z zagranicą w  bilansie podarezym  układzie  s ił Polsk i z zagranicą, 

p łatn iczym  Polski stanow i ok. 50%, jest na j- B ilans hand low y  Polski od k ilk u  lat, do- 
w iększą i najw ażn iejszą pozycją. O brót tow a- k ładnie  od roku 1930-go, jest stale dodatni, 
row y jest podstaw ą tego b ilansu  płatniczego, W latach  poprzednich, za w y ją tk iem  roku 1926 
gdyż inne pozycje, jak : obroty kredytow e, ko- i 1923, kształtow ał się ujem nie, 
rzyści m ajątkow e, usługi i św iadczenia są zna- C h arak te ry stykę  bilansu handlow ego Pol-
cznie m niejsze. A k tyw ne saldo  b ilan su  han- ski daje  zam ieszczony poniżej w ykres oraz ze- 
dlow ego odgryw a pow ażną rolę w  gos- staw ienie liczbowe.

Bilans handlu  zagranicznego Polski
(w środku pola zakreskowane oznaczają dodatnie lub ujemne saldo bilansu handlowego)

mu.
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Tabl. 1. Tabl. 2.

Bilans handlow y Polski m  latach 1922 - -  1934 
(w  m i l jo n a c h  z ło ty c h )

L ata W yw óz Przyw óz Salda
+  —

1922 1127 1454 — 327
1923 2056 1920 +  136
1924 2177 2542 — 365
1925 2188 2755 — 567
1926 2246 1549 +  707
1927 2515 2892 — 317
1928 2508 3362 — 854
1929 2813 3111 — 298
1930 2433 2246 +  187
1931 1879 1468 +  411
1932 1084 862 +  222
1933 960 827 +  133
1934 976 799 +  177

( D a n e  G łó w n e g o  U r z ę d u  S ta ty s ty c z n e g o ) .

P rzy g ląd a jąc  się w ykresow i i liczbom, w i­
dzim y, że najw iększe natężenie h and lu  zag ra ­
nicznego p rzy p ad a  na  la ta  1928 i 1929 t. j. na 
okres najw iększej prosperity . K ryzys w  h a n ­
d lu  zagranicznym  niety lko  Polski, lecz i w szy­
stk ich  k rajów , zrobił swoje. W zniesione zosta­
ły  w ysokie b a rje ry  celne, chroniące państw a 
przed  nap ływ em  tow arów  obcych. Hasło 
w strzym yw an ia  się od zakupu  tow arów  zag ra­
nicznych głęboko przeniknęło do świadomości 
społeczeństwa. D w a te czynnik i — b a rje ry  cel­
ne i św iadom e un ikan ie  tow arów  pochodzenia 
obcego, stosow ane jednocześnie we w szystkich  
k rajach , spow odow ały znaczne skurczenie się 
św iatow ych obrotów  tow arow ych, a z tem  ra ­
zem h and lu  zagranicznego Polski.

W  w yn iku  kilkoletn ich  zm agań celnych 
i dum pingow ych handel zagraniczny  Polski 
w w yw ozie swoim zm alał o 65 %, w  przyw ozie 
o 76%.

Saldo b ilansu  handlow ego Polski p rzed ­
staw ia  się korzystnie. Z ujem nego w w ysoko­
ści — 854 m ilj. zł w  roku  1928, przekształciło  
się ono na  dodatnie, w ynoszące w roku  1934 — 
176 m ilj. zł.

Przechodząc do badań  bardz ie j szczegóło­
w ych b ilansu  handlow ego Polski, o ile na to 
pozw alają  ram y  a rty k u łu , m usim y zastanow ić 
się nad  sk ładnikam i hand lu  zagranicznego, 
jak  i jego k ierunkam i.

W  struk tu rze  sw o je j obrót tow arow y z za­
granicą u lega stałym  zmianom. D la szeregu 
tow arów  polskich zdobyw am y lub  tracim y 
ry n k i zbytu , szereg tow arów  zagranicznych 
zna jdu je  w iększy lub  m niejszy zbyt w Polsce.

J e ż e l i  p o r ó w n a m y  h a n d e l  z a g r a n ic z n y  
w  r a m a c h  d w ó c h  o s ta tn ic h  la t ,  to  n a  t y m  m a ­
ły m  o d c in k u  c z a s u  z n a jd z ie m y  j u ż  p o w a ż n e  
z m ia n y .  Z m ia n y  te  p r z e d s t a w i a j ą  z e s ta w ie n ia  
j a k  p o n iż e j :

Tow ary , w y w ó z  k tórych wzrósł.
(Klasyfikowano według wzrostu ilościowego, który niekiedy 

odbiega od wzrostu wartości ze względu na ruch cen towarów).

W aga W artość
T o w a r y w  1000 ton w m ilj. zł

1933 1934 1933 1934
Pszenica 42 79 8,5 14,5
Żyto 366 454 39,3 44,3
Jęczm ień 145 265 18,4 35,9
Owies 15 26 2,3 3,1
W yka, peluszlca 15 16 3,1 3,1
N asiona bu raków 7 7 6.6 8,5
M ąka pszenna 8 16 1,4 2,1
M ąka ży tn ia 24 99 2,9 8,8
Chm iel, lupu lina 1 2 5,2 8,0
Trzoda chi. (tys. szt.) 107 155 12.2 17,5
P tactw o bite 1,5 1,6 3,8 3,7
Masło 2 4 4,5 8,9
Pierze i puch 1,3 1,5 5,8 6,3
W ęgiel 9098 9880 166,7 158,0
Koks 169 363 5,8 11,1
Benzol 10 12 4.6 5,4
B enzyna 50 56 7,2 7,3
O leje naftow e 59 61 6,1 6,1
O tręby , m akuchy 29 37 4,3 4,2
Siarczan am onu 39 41 6,0 5,2
Biel cynkow a 3 4 1,9 2,4
T kan iny  odzież, wełn. 1 2 5,7 10,2
Len i odpadki 6 7 3,0 5,1
P ap ierów ka 337 352 10,2 11,3
K łody i d łużyce 233 371 11,9 19,8
Bale, deski i ła ty 885 906 94.1 94,5
P odk łady  kolejow e 77 157 5,6 14.5
F orn iery  i d y k ty 34 43 12,7 18,0
M eble gięte 2,7 3,4 4,9 5,9
Surow iec żelaza 3 12 0.5 2,2
Szyny kolejow e 44 63 9.6 13,4
R u ry  żelazne i stalow e 29 36 15,9 22,4
B lacha cynkow a 5 5 2.8 2,4
oraz szereg innych  drobniejszych

Tabl. 3.
Tow ary , w y w ó z  k tórych  zmalał.

W aga W artość
T o w a r y w 1000 ton w  m ilj. zł

1933 1034 1933 1934
G roch 27 14 7,8 4,5
Fasola 13 8 4,3 3,0
N asiona koniczyny 8 5 11,7 8,7
N asiona oleiste 12 8 6,9 4,5
Ryż 9 7 2,3 1,6
Konie (w tys. szt.) 18 15 3,2 3,0
Gęsi (w tys. szt.) 1.250 628 5,4 3,4
Mięso 4,2 3,7 4,2 3,5
Bekony 40 23 66.6 46,7
Ja ja  p tac tw a 24 21 33,6 23.5
N afta 45 31 4,2 2,9
P a rafin a 22 19 12,0 10,9
C ukier 114 101 18,7 12,7
N aw ozy 83 82 10,0 10,6
Skóry  surow e 9 3 10,5 4,8
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T
W artość

o  w  a  r  y w  1000 ton w  mi lj. zł
1933 1934 1933 1934

0,8 0,7 7,3 7,8
1,4 1,1 14.4 11,1
0,9 0.8 3.1 2,9
0,6 0,6 3,7 3,3
2,3 1*5 14.9 9.5

48 45 1,5 1,6
8 4 1.4 0,6

146 95 33.7 20.6
54 39 17,3 13,7
68 67 32.2 26,7

k ó ry  f u t r z a n e  
r z ę d z a  w e łn i a n a  
j-Zędza b a w e łn i a n a  

_ k a n in y  b a w e łn ia n e  
jW n fe k c ja ,  o d z ie ż  
^ o p a ln i a k i  
Ve 'u lo z a  
g i a z o  i s ta l  
f l a c h a  ż e la z n a ,  s ta l .
' y n k

T a k  s ię  p r z e d s t a w ia  o g ó ln ie  s y t u a c j a  w y -  
' V(>zu to w a r ó w  z P o ls k i .  C h a r a k t e r y z u j ą c  j ą  
g e n e ra ln ie , w id z i m y  w z r o s t  p r o d u k tó w  sp o -  
W w c z y c h , d r z e w a ,  w ęg d a  i k o k s u  o r a z  n ie -  
ct.° ry c h  w y r o b ó w  ż e la z n y c h ,  z m a la ł  n a to -  
l^ ja s t w y w ó z  z w ie r z ą t  ż y w y c h ,  b e k o n ó w  
1 Ja j, j a k  r ó w n ie ż  ż e la z a  i s ta l i .

, Sytuację przywozu towarów z zagranicy 
c° Polski przedstaw iają tablice 4 i 5.

Tabl. 4.
Tamary, p rzym ó z  k tórych  wzrósł.

W aga
T o w a r y w  1000 ton

p °p ra  
einarancze i cy try n y  

R z ę c h y  
P l y  żelazne 
P udy m anganow e 
W ioń 
g a r b n i k i  
Paw ozy 
Skóry surow e 
‘hiwełna i odpadki 
la ta  i odpadki 
Szm aty 
*yauczuk
bmluloza
Surowiec żelaza 
?®lazo i stal
miedź
'Jaszyny w łókiennicze 
D aszyny i sprzęt elektr 
°raz szereg różnych  tow arów .

T a b l .  5.
Tomary, p n

pszenica
Zyto
b a k u ry d z a  
p asio n a  oleiste

J ab łka 
Śliwki

1933 1934 1933 1934
16 41 5.9 10,6
14 16 5,6 6.5
3 13 2,7 5,0

199 209 7,1 6,5
38 38 1,5 1,5

7 9 22.0 22.4
15 17 6,5 5,7
93 102 6,1 4,9
18 26 22,5 32.7
61 68 97.5 112.8
11 U 5,0 4,4
18 20 8,1 11.2
3 5 4,0 7,9
7 8 3,0 2,8
3 3 2,3 1,8

19 27 5.1 7,7
8 11 8,5 10,8
1 2 3,2 5,3

\  3 3 23,1 22,1

>óz k tórych  zmalał.
W aga W artość

w 1000 ton w m il j. zł
1933 1934 1933 1934
31 2 4,3 0,3
13 0,5 1.3 ‘0,0
4 2 0.4 0,3

65 60 17,7 13,3
64 44 13,0 6,8

6 3 3,4 1,6
12 9 5,8 5,4

lub  w artość is tn ie je , jed n ak w iloś-
• p rz y ję te m i jed n o stk am i m iary .

W a g a W a r to ś ć
T o w a r y w  1000 t o n w  mi l j .  zł

1933 1934 1933 1934
K a w a 8 7 13,9 10,7
H e r b a t a 1,9 1,6 7,0 6,0
K a k a o 7,4 6,7 7,1 5,1
Ś le d z ie 42 40 15.1 13,6
R u d y  c y n k o w e 113 101 8,3 6,4
W ę g ie l  i k o k s 167 144 4,8 ' 4,2
T łu s z c z e  i o le je  ro ś l.

i z w ie r z ę c e 33 27 22,0 15,3
O le jk i  e te r .  i k o s m e t. 0,4 0,1 7,4 3,7
S k ó r y  w y p r a w io n e 0,7 0,5 14,4 10,0
S k ó r y  f u t r z a n e 3 3 24,1 25,0
P r z ę d z a  i t k a n i n y  je d w .  0,2 0,2 12.6 6,7
W e łn a 21 18 75,9 76,1
P r z ę d z a  w e łn i a n a 0,6 0,3 7,5 3,9
P r z ę d z a  b a w e łn i a n a 1,3 1,2 11,4 11,2
T k a n i n y  b a w e łn ia n e 0,6 0,5 8,2 7,0
O p o n y ,  o b r ę c z e  i d ę t lci 1,3 0,9 7,2 4,7
K s ią ż k i 1,4 1,2 8,3 7,9
Ż e la s tw o 313 308 20,9 23,0
B la c h a  ż e la z n a ,  s ta l . 3 2 1,3 1,2
S a m o c h o d y 0,5 0,3 2,8 1,3
P o d w o z ia  s a m o c h ó d . 1,1 0,6 5,3 2,7

W artość 
w m ilj. zł

Jak w idzim y ty lko n iektóre tow ary, m a­
jące specjalne znaczenie odżywcze oraz tech­
niczne zostały w w iększej ilości niż  ̂roku  
1933 przyw iezione do Polski. W iększość jed ­
nak  tow arów  w ykazu je  zniżkę przyw ozu, co 
w p ływ a na ogólny efek t przyw ozu tow arów  
do Polski t. zn. zm niejszenie należności za to­
w ary  im portow ane.

O bok składników  hand lu  zagranicznego 
Polski niem niej w ażną rzeczą jest zagadnie­
nie k ierunków  przyw ozu i w yw ozu tow arów  
do Polski i z Polski.

Jeżeli p rzeprow adzim y podział rynków  
naszego w yw ozu na rynki europejskie i poza­
europejskie, znajdziem y, że E uropa jest od­
biorcą 87% polskich tow arów , k ra je  poza­
europejskie 13%. Stosunek ten  d la  roku  1933 
kształtow ał się nieco inaczej, a m ianowicie — 
E uropa 92%, k ra je  pozaeuropejskie 8%'. 
Z tego w nioskow ać możemy o przestaw ieniu 
zw rotnicy eksportu  polskiego na k ierunk i 
pozaeuropejskie, szczególnie jeżeli chodzi o 
południe i daleki wschód. O gólna w artość 
eksportu  polskiego w rf ku 1934 wynosi 976 
mili. zł, gdy  w roku 1933 w ynosiła 960 milj. 
zł. Zwiększenie zatem  wynosi 2%. W yw óz na 
ry n k i europejskie w  roku 1934 stanow i w a r­
tość 849 milj! zł, gdy w roku 1933 w ynosił 
885. N astąpiło  więc zm niejszenie, sięgające 
4%. Stosunek wyw ozu do k ra jó w  pozaeuro­
pejskich w yraża  się całkiem  odm iennie, a m ia­
nowicie, gdy w roku 1934 w artość wywozu 
w ynosiła 126 m ilj. zł. w roku  1933 w yw óz 
stanow ił w artość zaledw ie 75 milj. zł. Jesteś­
m y św iadkam i w yw ozu do k ra jów  pozaeuro­
pejskich o 69% większego niż w roku  1933.

D a n e  d o ty c z ą c e  w y w o z u  P o ls k i  d o  p o s z ­
c z e g ó ln y c h  k r a j ó w  p r z e d s t a w ia  t a b l .  6.
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T a b l .  6.

W y w ó z  towarów z Polski do poszczególnych
krajów.

K r a j e Milj. zł. % %*)
1933 1934 1933 1934

885,0 849,3 92,2 87,1
184,7 191,9 19,2 19,7
55,6 57,2 5,8 5,9
47,2 58,3 4,9 6,0

1,4 2,6 0,1 0,3
48,1 50.4 5,0 5,2
28,5 30,8 3,0 3,2

2,0 2,2 0,2 0,2
14,3 12,3 1,5 1,3
53,1 40,7 5,5 4,2

3,8 3,9 0,4 0.4
12,3 8,7 1,3 0,9

■> 54,4 41,5 5,7 4.2
8,8 15,0 0,9 1,5
0,6 0,5 0,1 0,0
5,6 9,4 0,6 1,0
0,4 0,3 0,0 0.0
6,9 6,8 0,7 0,7

167,8 161,6 17,5 16,5
19,2 13,5 2,0 1,4

1,0 1,9 0,1 0,2
15,9 13,6 1,7 1,4
14,1 12,7 1.5 1,3
47,8 45,1 5,0 4,6

1,0 1,0 0,1 0,1
5,5 4,6 0,6 0,5

24,9 37,0 2,6 3,8
59,9

ik ie
25,5 6,2 2,6

74,6 126,3 7 ,8 12,9

5,3 4,5 0,6 0,5
7,8 9,1 0.8 0,9
5,0 8,5 0,5 0,9
5.2 10,0 0,5 1.0
2,6 3,9 0,3 0,4
5.1 8,2 0,5 0.8
5,8 9,1 0,6 0.9

15.9 22.8 1,7 2,3

Europa ogółem
A n g l ja  
A u s t r j a  
B e lg ja  
B u ł g a r j a  
C z e c h o s ło w a c ja  
D a n j a  
E s to n ja  
F i n l a n d j a  
F r a n c j a  
G r e c j a  
H i s z p a n ja  
H o la n d j a  
I r l a n d j a  
I s l a n d j a  
J u g o s ł a w ja  
L i tw a  
Ł o tw a  
N ie m c y  
N o r w e g ja  
P o r t u g a l j a  
R u m u n ja  
S z w a jc a r j a  
S z w e c ja  
T u r c j a  
W ę g r y  
W ło c h y  
Z. S . R . R .
K raje pozaeuropejskie

ogółem
G ł ó w n i e j s z e  :
A f r y k a  p o łu d n .  fr.
A r g e n ty n a  
B r a z y l j a  
C h i n y  
E g ip t
I n d j e  B r y ty j s k i e  
P a l e s t y n a  
S t a n y  Z je d n o c z o n e

Z t a b l i c y  w id z im y ,  ż e  n a o g ó ł  w a ż n y c h  
z m ia n  w  e k s p o r c ie  n ie m a ,  n i e k tó r e  j e d n a k  p o ­
z y c je  p o d n o s z ą  s ię  n a w e t  o  100% . W  s p e c j a l ­
n y c h  j e d n a k  w a r u n k a c h  z n a la z ł  s ię  n a s z  h a n ­
d e l  z S o w ie ta m i,  e k s p o r t  d o  k t ó r y c h  z m a la ł  
p r z e s z ło  d w u k r o tn ie .

Przechodząc do zagadnienia przyw ozu, 
m usim y stw ierdzić, zm niejszenie takow ego w 
ogólnej sw ej w artości o 4% w porów naniu  z 
rokiem  1933. Przyw óz z k ra jów  euronejskC h 
zm alał o 10%, a  m ianow icie z 570 m ilj. zł do 
511 m ilj. zł. W  stosunku zaś do k ra jó w  poza­
europejskich zanotow ać m ożem y wzrost p rzy ­
wozu o 12%, a m ianow icie w  roku  1934 w a r­
to ś ć  przyw ozu stanow i 288 milj. zł, gdy w

*) W stosunki* do ogólnego wywozu Polski.

roku  1933 stanow iła 257 m ilj. zł. U dział Euro­
p y  w przyw ozie w ynosi 64%, gdy w roku  193-> 
w ynosił 69% , udział zaś k ra jów  pozaeuropej­
skich w  przyw ozie w zrasta  z 31 do 36%.

Przyw óz tow arów  z poszczególnych k ra ­
jów  p rzedstaw ia  tab lica  7.

Tabl. 7.
P rzy w ó z  towarów do Polski z  poszczególnych  

krajów.
K r a j e M ilj .  zł. % %

1933 1934 1933 1934
E u ro p a  ogółem 570,4 510,7 69,0 63,9
A n g l ja 83,1 86,2 10,1 10,8
A u s t r j a 35,2 36,7 4,3 4,6
B e lg ja 29,3 25,3 3,6 3,2
B u ł g a r j a 2,5 3,3 0,3 0,4
C z e c h o s ło w a c ja 35,6 32,5 4,3 4,1
D a n j a 11,4 8,8 1,4 1,1
E s to n ja 1,7 1,0 0,2 0,1
F i n l a n d j a 1,4 0,9 0,2 0,1
F  r a n c  j a 56,5 46.1 6,8 5,8
G r e c j a 1,8 2,6 0,2 0,3
H is z p a n ja 2,8 3,3 0,3 0,4
H o la n d j a 28,7 29.4 3,5 3,7
I s l a n d j a 1,4 0,8 0,2 0,1
J u g o s ł a w ja 6,8 6,7 0,8 0,9
L i tw a 0,1 0,2 0,0 0,0
Ł o tw a 1,3 0,9 0,2 0,1
N ie m c y 145,7 108,5 17,6 13,6
N o r w e g ja 8,2 7,5 1,0 0,9
P o r t u g a l j a 1,8 1,9 02 0,2
R u m u n ja 7,6 9,5 0,9 1,2
S z w a jc a r j a 27,0 22,0 3,3 2,8
S z w e c ja 16.9 19.8 2,0 2,5
T u r c j a 1,4 0,8 0,2 0,1
W ę g r y 5,7 4,1 0,7 0,5
W ło c h y 38,3 33,7 4,6 4,2
Z. S. R . R . 17,7 17,7 2,1 2.2
K ra je  pozaeu rope jsk ie

ogółem 256 ,6 288,1 31,0 36,1
G ł ó w n i e j s z e :
A r g e n ty n a 22,8 17.1 2,8 2,1
A u s t r a l j a 23,9 23,7 2,9 3.0
B r a z y l j a 11.5 14,3 1.4 1,8
E g ip t 10,1 17,2 1.2 2,2
C h i n y 1,1 4,1 0,1 0,5
I n d j e  B r y ty j s k i e 24,2 26,0 2,9 3.3
I n d j e  H o le n d e r s k ie 10,0 17.7 1.2 2,2
K o lu m b ja 3,1 5,5 0,4 0,7
A m e r y k a  Ś r o d k o w a 6,9 7,1 0,8 0,9
S ta n y  Z je d n o c z o n e 109.9 121,1 13,3 15,1
Z w ią z e k  P o l.  A f r y k . 2,7 5,8 0.3 0,7

W id z im y ,  ż e  z m a łe m i w y j ą t k a m i p r z y -
woz z poszczególnych k ra jó w  m aleje, szcze­
gólnie silnie zm alał przyw óz tow arów  z Nie­
miec. Jeżeli p rze jrzym y listę k ra jów  poza­
europejskich, spostrzeżem y, że z większości 
k ra jów  przyw óz do Polski wzrósł, szczególnie 
w ydatn ie  z In d y j H olenderskich i Stanów  
Zjednoczonych.

Podając te dw ie tablice, analizę cy fr b a r ­
dziej szczegółową pozostaw iam y czytelnikom .
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Pozostaje jeszcze do rozpatrzenia tak waż­
na kwestja, jaką jest saldo bilansu handlowe­
go z poszczególnemi krajam i.

Przedstawione ono jest za okres dwóch 
ostatnich la t w tablicy 8.

Taibl. 8.
óći/t/o bilansu handlowego z poszczególnemi 

krajami.

K r a j e

(Saldo dodatn ie  bez znaku,  saldo

K r a j e

Ogółem
Europa ogółem
Anglja
Austrja
Belgja
B u f'g a r j a  
G z e e h o s ło w a
D'anja

a c ja

Estonja 
Einlandja 
Erancja 
G recja 
biszpanja 
Plolandja 
rlandja 

aslandja 
j ugosław ja 
Łotwa 
Niemcy 
Norwegja
p o r tu g a l  ia
Biununja 
Bzwajcarja 
Szwecja 
I urcja 
W ęgry 
Włochy
z. s. R . R .
Kraje pozaeuropejskie  

ogółem
G  ł ó w n i e j s z e  :
Argentyna
Australja
Brazylia
Chiny
Egipt
I n d je  B r y ty j s k i e  
b u l  j e  H o le n d e r s k ie

ujem ne ze znakiem —)

Milj. zł.
1933 ' 1934
133 179
315
102 
20 
18 

-  1 
12 
17 
0,3 

13
— 3 

2 
9

26
9

—  1 
— 1

0,2 
23 
11 

— 1 
8 . 

—13 
31

-  0,5 
■ —  0,2
—13

42

- 1 8 2

— 15
—23
—  6 

4
— 7 
—19
—  9

339
106
21 
33 

— 1 
18 
22 

1 
11

— 5 
1
5 

12 
15

— 0,3 
2
0,3

53
6

—  0.0 
4

— 9 
25
0,2
0,4
3
8

—162

—  8 
—23 
—  6

6
—13
— 17
—17

j. zł.
1933 1934 1933 1934

K ołum bja — 3 — 5
A m eryka Środkowa — 6 — 5
P alestyna  5 8
S tany  Zjednoczone —94 —98

W idzimy, że w poszczególnych krajach  
saldo nieraz się zm ienia bardzo znacznie, nie­
k iedy  przechodzi z ujem nego tia dodatjue 
(w k ra ja ch  europejskich).

Z małemi w yjątkam i k ra je  europejskie 
są naszym i dłużnikam i z ty tu łu  obrotu to ­
warowego. Przeciw nie k ra je  pązaeiii-ópęjskie, 
skąd  sprow adzam y tow ary  kolon jahie,. baw eł­
nę i inne a rtyku ły , rosnące w krajach  pod­
zw rotnikow ych, są naszym i wierzycieląnii.

Jakież będą dalsze koleje naszego bilan­
su handlow ego? S y tuacja  gospodarczą Polski 
w ym aga, by  ten bilans by ł dodatni. Wszelkie- 
mi sposobami będziem y starali się zwiększyć 
nasz eksport, N ietylko drogą dum pingu, lecz 
także, i to głównie, przez zdobycie norm al­
nych rynków  dla polskich tow arów . K ieru­
nek już  jest nakreślony — bliski i daleki 
wschód, południe, je s t to jedyne i w łaściwe 
rozw iązanie kw estji u trzym an ia  dodatniego 
salda b ilansu handlow ego. Dalsze Ogranicze­
n ia p rzyw ozu są już  p raw ic  niemożliwe, a 
czasami w ręcz szkodliwe. Konsumcja, tow a­
rów zagranicznych w  Polsce na głowę jest bo­
daj najm niejsza n a  świeeie. Pozwolić jednak  
na zw iększenie im portu  możemy ty lko  w ra ­
zie w ydatniejszego w zrostu eksportu.

Szereg umów kom pensacyjnych, które 
Polska zaw arła  w ostatn ich  la tach  \'v znakom i­
ty  sposób w płynie na rozwój b ą n d I i i  zagra­
nicznego Polski. Nowe um ow y kom pensacyj­
ne są niezw ykle pożądane.

Do głębszej i m ającej bezpośrednio,, p ra k ­
tyczne zastosow anie w handlu zagranicznym  
analizy , m ożna p rzystąp ić  dopiero, posiada­
jąc szczegółowe zestaw ienie handlu  /, poszezc- 
gólnemi k rajam i, z uwzględnieniem  listy to­
w arów  w yw ożonych i przyw ożonych. Poszu­
ku jących  tych m aterja łów  odsyłam  do Bocz­
nika H andlu  Zagranicznego, i miesięczników 
H and lu  Zagranicznego, W ydawanych przez 
G łów ny Urząd S ta tystyczny  w W arszawie.

Bolesław Polkowski.

Rzeczoznawstwo portowe
HI.

W  c e lu  p r z e d s t a w ie n ia  w a r u n k ó w ,  i s tn ie ­
j ą c y c h  w  d z ie d z in ie  r z e c z o z n a w s tw a  p o r to ­
w e g o  w  G d y n i ,  p r z y s t ę p u j e m y  d o  o m ó w ie n ia  
s p r a w y  n a s z y c h  r z e c z o z n a w c ó w  p o r to w y c h ,  
p o r ó w n u ją c  i s t n ie j ą c y  u  n a s  s t a n  r z e c z y  z i n ­
s t y t u c j ą  o d n o ś n e g o  r z e c z o z n a w s tw a  w  p o rc ie  
h a m b u r s k im .  H a m b u r g ,  j a k o  n a jw ię k s z y  
p r z e ł a d u n k o w y  i h a n d lo w y  p o r t  N ie m ie c ,  je s t

m iarodajny  d la  analogicznych urządzeń w in­
nych portach  niem ieckich. Przy p rzeładunku 
tow arów  w naszym  porcie oraz w handlu to­
w arow ym  stosu je się do dziś jeszcze w dość 
szerokich rozm iarach zw yczaje i zasady, p rak ­
tykow ane w tych  portach. To też porów na­
nie naszego rzeczoznaw stw a portow ego z tą  
sam ą insty tucją  ham burską ułatwi nam nie-



w ątpliw ie zorjentow anie się w niedcm aga- 
niach, istn iejących  w tym  zakresie u  nas i do­
pomoże do pow zięcia wniosków, dotyczących 
zm iany i reorganizacji.

t) Istn iejącym  w H am burgu  zaprzysiężo­
nym  aukcjonatorom  odpow iadają  u nas 
zaprzysiężeni m aklerzy  pozagiełdow i. W  
uw zględnieniu  zachodzących potrzeb za­
przysięg ła nasza Izba  dotychczas m akle­
rów dla pośredniczenia p rzy  nabyw aniu  
tow arów  na  aukc jach  owocowych.

2) N arów ni z H am burgiem  istn ieją także w 
porcie gdyńskim  zaprzysiężeni d y sp a ­
szerzy, pow ołani do zestaw ienia rozli­
czenia szkody w h aw arji w ielkiej.

3) W pew nej m ierze odpow iednikiem  dla 
ham bursk ich  K ornum stecherów  są nasi 
rzeczoznaw cy d la  zboża, ziem iopłodów 
i nasion. Nie zostali oni jednakże pow o­
łan i d la  s tw ierdzan ia  w agi zboża. C zyn ­
ności te w ykonu ją  w G dyni dotychczas 
ta k  nazyw an i „rzeczoznaw cy w agi i ilo­
ści tow arów ". P rzy  tem  zauw ażyć w y p a ­
da, że sposób w ażenia zboża nie jest 
skom plikow any, o ile chodzi o ustalenie 
jego w agi w  k ilogram ach p rzy  pomocy 
w ag decym alnych. D la  drugiego sposobu 
u sta lan ia  w agi zboża za pomocą objęto­
ści, czyli t. zw. system em  holenderskim , 
n iezbędna jest stosunkow o k ró tk a  p ra k ­
tyka.

4) W grupie  zaprzysiężonych chem ików 
handlow ych m am y w naszym  porcie 
rzeczoznaw cę dla tow arów  chem icznych, 
powołanego rów nież d la dokonyw ania 
chem icznych analiz.

5) W H am burgu  istn ieją  rzeczoznaw cy dla 
pom iarów  drzew a. F unkcje  te w ykonu­
ją  u  nas zaprzysiężeni rzeczoznaw cy 
drzew ni, k tó rz y  oprócz tego w y d a ją  ta k ­
że orzeczenia o w artości handlow ej 
drzew a.

6) Biorąc pod uw agę dalszą grupę rzeczo­
znaw ców  ham burskich, m ianow icie p ró ­
bobiorców dla m etali, rud i p roduktów  
hutn iczych , s tw ierdzić  m usim y, że ist­
n ieje w  G dyni dotychczas jedyn ie  rze­
czoznaw ca dla blachy. Innych  rzeczo­
znaw ców  względnie próbobiorców  w tej 
g rupie  b rak . To też jednem  z na jb liż ­
szych naszych zadań  będzie ustanow ie­
nie osób w  charak terze  próbobiorców  dla 
w yżej w ym ienionych a rtyku łów .

7) H am burskim  zaprzysiężonym  rzeczo­
znawcom  dla u sta lan ia  objętości tow a­
rów  w  jednostkach  opakow anych, okre­
ślanym  nazw ą „Ro jer", możemy przeciw ­
staw ić w G dyni rzeczoznaw ców  dla ła ­
dunków  okrętow ych, k tó rzy  jednakże 
nie są tem samem, czem w ym ienieni rze­
czoznaw cy ham burscy; niem niej w szak­
że w p rak tyce  naszego portu nie m ieliś­

m y dotychczas Zapotrzebow ania na  lak 
zw anych rojerów .

8) W  grup ie  rzeczoznaw ców  nau tycznych  
jest nasz po rt stosunkow o dobrze rep re­
zentow any. M am y bowiem  trzech rze­
czoznaw ców  okrętow ych d la usta lan ia  
uszkodzeń k ad łu b a  i m aszyn okręto­
w ych, jednego rzeczoznaw cę d la  oceny 
w artości okrętów  i ich am ortyzacji, 
dw óch rzeczoznaw ców  d la  sp raw  żeglu­
gi i ładunków  okrętow ych i wreszcie 
jednego rzeczoznaw cę dla okrętow ych 
urządzeń  elektrycznych.

9) W  H am burgu  istn ieją  zaprzysiężeni rze­
czoznaw cy d la  określania ta ry  p rzy  h e r­
bacie. U  nas tego rodzaju  rzeczoznaw ­
ców niem a, gdyż dotychczas takiego rze­
czoznaw cy się nie dom agano.

10) Rów nież nie posiadam y, tak  ja k  H am ­
burg, zaprzysiężonych k iperów  dla w i­
na, gdyż ten rodzaj rzeczoznaw ców  jest 
u  nas naraz ie  jeszcze zbyteczny.

11) H am bursk im  próbobiorcom  cuk ru  może 
G dyn ia  p rzeciw staw ić swoich próbobior­
ców zaprzysiężonych w  ogólnej ilości 
6 osób.

12) O dnośnie istn iejących  w  H am burgu  za? 
przysiężonych w agow ych d la  sp raw  cel­
nych w y p ad a  nam  zaznaczyć, że u  nas 
sp raw a ta  zn a jdu je  się w  stanie przygo­
tow ania. W ładze celne opracow ały  już 
odpow iedni p ro jek t, k tó ry  zostanie p raw ­
dopodobnie przedłożony do zaopinjow a- 
n ia  naszej Izbie.

O „rzeczoznaw cach w agi i ilości to­
w arów " będzie m ow a w  dalszym  ciągu 
niniejszego a rty k u łu , gdyż g rupa  ta  w y ­
m aga specjalnego om ówienia.

N a podstaw ie powyższego porów nania  
m ożna stw ierdzić, że pod w zględem  ilościo­
w ym  jest u  nas rzeczoznaw stw o portow e sto­
sunkow o nieźle reprezentow ane. N ajgorzej 
p rzedstaw ia  się sp raw a rzeczoznaw ców  dla 
określan ia jakości tow arów . Izba nasza szła 
dotychczas w k ie ru n k u  ustanaw ian ia  i za- 
przysięgania  rzeczoznaw ców  dla poszczegól­
nych g rup  tow arów . I tak  m am y w G dyni: 
dw óch rzeczoznaw ców  dla ja j  ku rzych , dw óch 
rzeczoznaw ców  dla w arzyw , trzech rzeczo­
znawców d la  owoców, jednego rzeczoznaw cę 
d la m asła, jednego rzeczoznaw cę d la  tow a­
rów  chem icznych, jednego rzeczoznaw cę dla 
zboża, jednego rzeczoznaw cę d la ziem iopło­
dów i nasion, dw óch rzeczoznaw ców  dla śle­
dzi, jednego rzeczoznaw cę d la  ry b  m orskich 
i konserw  rybnych , jednego rzeczoznaw cę dla 
określan ia g a tunku  w ęgla kam iennego, jed ­
nego rzeczoznaw cę dla gotowych tow arów  
w łókienniczych z baw ełny, ju ty  i lnu.

Pozatem  posiadam y w G dyni kiperów  
i k lasyfikato rów  niezaprzysiężonych d la za­
ła tw ian ia  m an ipu lacy j i u sta lan ia  jakości oraz 
gatunku  baw ełny.



W y ż e j w y s z c z e g ó ln ie n i  r z e c z o z n a w c y  d la  
u s ta la n ia  ja k o ś c i  to w a r ó w  n ie  z a s p a k a j a j ą  
J e d n a k ż e  w s z y s tk ic h  p o t r z e b  n a s z e g o  p o r tu .  
S p o ty k a m y  s ię  z  d o ś ć  c z ę s te m  z a p o t r z e b o w a ­
n ie m  r z e c z o z n a w c ó w  d la  to w a ró w - k o lo n ja l -  
n y c h  ( k a w a ,  h e r b a t a ,  k a k a o ,  z i a r n o  k a k a o w e ,  
k o rz e n ie ) ,  d l a  s k ó r  i  in n y c h .  N a jb a r d z i e j  c e lo ­
w e r o z w ią z a n ie  te g o  p r o b le m u  w id z im y  w  
p r z e ję c iu  w z o r u ,  j a k i  n a p o t y k a m y  w  te j d z ie ­
d z in ie  w  H a m b u r g u  i  B re m ie .  M a m y  tu  n a  
fn y ś li  o g ła s z a n ie  l i s t y  o só b , g o d n y c h  z a u f a n i a  
1 p o s ia d a j ą c y c h  o d p o w ie d n ie  z n a jo m o ś c i  f a ­
c h o w e  z p o s z c z e g ó ln y c h  b r a n ż  h a n d l u  a r t y k u ­
ła m i, im p o r to w a n e m i  w z g lę d n ie  e k s p o r to w a -  
n e m i p r z e z  p o r t .  Z a s a d y  i p r z e p i s y ,  u b a w i ą -  
zu ją c e  r z e c z o z n a w c ó w  d la  u s t a l a n i a  ja k o ś c i  
to w a r ó w  w  H a m b u r g u ,  w y d a j ą  s ię  n a m  o d p o ­
w ie d n ie  t a k ż e  d l a  n a s z e g o  p o r tu .  P ie r w s z y m  
k r o k ie m  d la  u r e g u lo w a n ia  te j  d z i e d z in y  b y ­
ło b y  z a te m  z e s ta w ie n ie  o m a w ia n e j  t u  l i s t y  
R z e c z o z n a w c ó w  i w y d a n ie  p r z e p is ó w  n a  w z ó r  
h a m b u r s k ie g o  r e g u la m in u  r z e c z o z n a w c ó w  d la  
u s ta la n ia  j a k o ś c i  t o w a r ó w  i  b r e m e ń s k ie g o  r e ­
g u la m in u  o a r b i t r a ż a c h ,  c z y l i  s p o s o b ie  r o z ­
s t r z y g a n ia  s p o r ó w , d o ty c z ą c y c h  ja k o ś c i  to w a ­
ró w , w  d r o d z e  p o lu b o w n e j ,  z w y k lu c z e n ie m  
S ijdów  z w y c z a jn y c h .

N a le ż y  j e d n a k ż e  w z ią ć  p o d  u w a g ę ,  że  
b r a k  o d p o w ie d n ic h  r e p r e z e n ta n tó w  k u p ie c ­
tw a  p o r to w e g o  j e s t  p o w a ż n ą  t r u d n o ś c i ą  w  z r e ­
a l iz o w a n iu  te g o  p o s tu l a tu .

N a s t ę p n y m  e t a p e m  w  d z ie d z in ie  u n o r m o ­
w a n ia  s to s u n k ó w  w  h a n d l u  p o r to w y m  w in n o  
? y ć  o p r a c o w a n ie  o d p o w ie d n ic h  u z a n s ó w  
| w a r u n k ó w  h a n d lo w y c h .  T e n  d z i a ł  p r a c y  je s t  
b a r d z o  o b s z e r n y  i w y m a g a  s p e c ja ln y c h  b a ­
d a ń  i s t u d j ó w  z a g r a n ic ą .  R ó w n o c z e ś n ie  je s t  
to  j e d n a k  d z ia ł ,  k t ó r y  p o s ia d a  s to s u n k o w o  
N a jb o g a ts z ą  l i t e r a tu r ę ,  z k tó r e g o  te ż  w z g lę d u  
b y łb y  o n  m o ż l iw y  d o  o p r a c o w a n ia  n a w e t  p r z y  
P o m o c y  ty c h  ś r o d k ó w , j a k ie m i  o b e c n ie  I z b a  
d y s p o n u je .

R e a l i z o w a n i e  p o w y ż s z e g o  p o s t u l a t u  z o ­
s ta ło  j u ż  z a p o c z ą tk o w a n e .  P i e r w s z y m  p o ­
w a ż n y m  w  t y m  w z g lę d z i e  k r o k i e m  j e s t  p r z y ­
g o t o w u j ą c y  s ię  o b e c n ie  p r z y  w s p ó łu d z ia l e  
Izb  w  Ł o d z i i G d y n i  r e g u la m in  d l a  a r b i t r a ż u  
b a w e łn y .  P o z a t e m  b a r d z o  a k t u a ln e m  z a g a d ­
n ie n ie m  je s t  s p r a w a  a r b i t r a ż u  s k ó r .  Z a ­
g a d n ie n ie m  te m  z a jm u j e  s ię  n a r a z i e  R a ­
d a  N a c z e ln a  Z w ią z k ó w  P r z e m y s łu  G a r ­
b a r s k ie g o  w  P o ls c e ,  k t ó r a  z a  p o ś r e d n ic ­
tw e m  p o w o ła n e j  d o  te g o  K o m is j i  b a d a  i s e ­
g r e g u j e  m a t e r j a ł y  w  t e j  s p r a w ie ,  o t r z y m a n e  
z z a g r a n i c y  i  o p r a c o w u j e  n a  t e j  p o d s ta w ie  
p r o j e k t  a r b i t r a ż u .  P o  u k o ń c z e n i u  t y c h  p r a c  
p r z y g o to w a w c z y c h  'z o s ta n ie  I z b a  Ł a s z a  z a ­
p r o s z o n a  d o  w s p ó ł p r a c y  n a d  d e f in i ty w n e n i  
u s t a l e n i e m  w a r u n k ó w  a r b i t r a ż u .

W  o d n i e s i e n i u  dioi r z e c z o z n a w s tw a  p o r ­
to w e g o 1 d l a  s t w i e r d z a n i a  w a g i  i i lo ś c i  t o w a ­
r ó w  w y p a d a  n a  t l e  p o w y ż s z y c h  d a n y c h  
s tw ie r d z ić ,  ż e  u  n a s  z a c h o d z ą  w  t e j  d z i e d z i ­
n i e  w a ż n e  n i e d o m a g a n ia  o r g a n i z a c y j n e .  —

W p ie r w s z y m  r z ę d z ie  o k a z a ł  s ię  s z k o d l iw y m  
b r a l i  r o z d z i a łu  m ię d z y  c z y n n o ś c ia m i ' sL w ie r-  
d z a n i a  w a g i  a  ilio ści. W z o r  u j  ą c  s ię  n a  p r z e ­
p i s a c h  g d a ń s k ic h ,  u s ta n a w ia n o  i z a p r z y s ię -  
g a n o  d o ty c h c z a s  „ r z e c z o z n a w c ó w  d l a  w a g i  i 
i lo ś c i  t o w a r ó w " ,  k l o r z y  z a le ż n ie  o d  o k o l ic z ­
n o ś c i  s t w i e r d z a j ą  j u ż  to  w a g ę ,  j u ż  to  u s t a ­
l a j ą  i lo ś ć  to w a r o w ,  p r z y c z e m  s t a l e  p r a c u j e  
r ó w n o c z e ś n ie  d w ó c h  z a p r z y s ię z o i iy c n  r z e ­
c z o z n a w c ó w  d l a  s t r o n  o r ó ż n y c h  z a i n t e r e s o ­
w a n ia c h .  B y ło  to  p o w o d e m  p o w a ż n y c h  n i e ­
p o r o z u m i e ń  m ię d z y  s t r o n a m i  i  p o w s ta w a n ia  
w y s o c e  s k o m p l ik o w a n y c h  s y t u a c y j  w  w y ­
p a d k a c h ,  g d y  z a p r z y s i ę ż e n i  r z e c z o z n a w c y  
w y d a w a l i  c o  d o  j e d n e g o  i  t e g o  s a m e g o  ł a ­
d u n k u  o r z e c z e n ia  o r o z b ie ż n e j  t r e ś c i .

W y j ś c i e m  z  t y c h  t r u d n o ś c i  m o ż e  b y ć  
j e d y n i e  p r z e m ia n o w a n ie  d z i s i e j s z y c h  „ r z e ­
c z o z n a w c ó w  w a g i  i, i l o ś c i  t o w a r ó w  n a  z a ­
p r z y s i ę ż o n y c h  w a g o w y c h ,  z r ó w n o c z e s n e m  
n a d a n ie m  o s o b o m  z a p r z y s ię ż o n y m  w y łą c z n e ­
g o  p r a w a  s t w i e r d z a n i a  w a g i .  l i l a  s t w i e r d z a ­
n i a  i lo ś c i  to w a r ó w ,  p o w in n i  b y ć  n a to m ia s t  
c z y n n i  w  p o r c i e  t a ln n a n i .  Z e  w z g lę d u  n a  
z n a c z n ą  i lo ś ć  „ r z e c z o z n a w c ó w  w a g i  i  ilo śc i 
to w a r ó w  " m o ig la b y  r ó w n i e ż  c z ę ś ć  t a l im a n ó w  
r e k r u t o w a ć  s ię  z p o ś r ó d  n ic h .  W a g o w i b y ­
l i b y  p r z e z  I z b ę  P r z e m y s ł o w o  -— H a n d lo w ą  
z a p r z y s ię g a n i ,  n a t o m ia s t  ta l  im a n i j e d y n ie  r e ­
j e s t r o w a n i  p r z e z  I z b ę  i  p r z e z  n i ą  k o n t r o l o ­
w a n i .

W  in te r e s ie  p o r t u  le ż y ,  a b y  n ie  d o p u s z ­
c z a ć  d o  d z i a ła ln o ś c i  n a  j e g o  t e r e n i e  o s ó b  
i f i r m ,  n i e r e j e s t r o w a n y c h  w  I z b ie  i n ie  p o d ­
l e g a j ą c y c h  k o n t r o l i  j a k i e g o k o l w i e k  m i a r o ­
d a j n e g o  c z y n n ik a .  W  ty m  w z g lę d z ie  n a l e ­
ż a ło b y  o s ią g n ą ć  p o r o z u m ie n ie  z a d m i n i s t r a ­
c j ą  p o r t u ,  k t ó r a  p r z e z  w y d a n i e  o d p o w ie d ­
n i c h  p r z e p i s ó w  p o r z ą d k o w y c h  d l a  p o r t u ,  
m o g ła b y  w y d a j n i e  d o p o m ó c  I z b ie  P r z e m y ­
s ło w o  —  H a n d l o w e j  w  z a k r e s i e  p r z e p r o w a ­
d z a n i a  s e l e k c j i  o s ó b  i  f i r m ,  z a j ę t y c h  k o n ­
t r o l ą  to w a r ó w  p r z e ł a d o w y w a n y c h  w  p o rc ie .

W y ż e j  p r o p o n o w a n y  s p o s ó b  r o z w ią z a ­
n i a  s p r a w y  w y e l i m in o w a ł b y  w  w y s o k im  
s to p n i u  n i e  w ła ś c iw e  o k r e ś l e n i e  „ r z e c z o z n a w ­
c a  w a g i  i  i lo ś c i  t o w a r ó w " .  T y t u ł '  r z e c z o z ­
n a w c y  p r z y s ł u g i w a ł b y  w  p r z y s z ło ś c i  t y l k o  
o s o b o m , p o w o ły w a n y m  b ą d ź io  d o  s t w i e r d z a ­
n ia  j a k o ś c i  to w a r ó w  b ą d ź  te ż  d o  o r z e k a n ia  
w  s p r a w a c h  n a u t y c z n y c h ,

D a ls z e m  z a g a d n ie n ie m ,  d o ty e z ą c e m  p o ­
r u s z o n y c h  tu  s p r a w ,  j e s t  ,k w e s t j a  p e r s o n e lu  
p o m o c n ic z e g o  d l a  w a g o w y c h .  O d n o ś n ie  d z i ­
s i e j s z e g o  s t a n u  r z e c z y  s t w i e r d z i ć  n a l e ż y ,  ż e  
lu d z ie ,  z a t r u d n i a n i  w  t y m  c h a r a k t e r z e  p r z e z  
d o ty c h c z a s o w y c h  „ r z e c z o z n a w c ó w " ,  n ie  z a ­
w s z e  p r z e d s t a w i a j ą  o d p o w ie d n i  m a t e r  j a ł  
p o d  w z g lę d e m  f a c h o w y m  i m o r a l n y m .  —  
N a s t ę p n ie  u d e r z a  d u ż a  in ie r ó w n o m ie r n o ś ć  w  
z a t r u d n i e n i u  p o m o c n ik ó w ,  d o c h o d z ą c a  n . p . 
d o  t a k  j a s k r a w y c h  o b ja w ó w ,  ż e  n i e k t ó r z y  z 
n ic h  p r a c u j ą  w  m ie s ią c u  z a le d w ie  p o  k i lk a



g o d z i l i .  P o w i e r z a n ie  t a k  w a ż n e j  c z y n n o ś c i ,  
j a k  s tw ie r d z a n i e  w a g i ,  o so b o m  c z ę s to  p r z y ­
g o d n ie  z a a n g a ż o w a n y m ,  n i e  p o s ia d a j ą c y m ,  
k w a i i f i k a c y j  m o r a l n y c h  i f a c h o w y c h ,  a  n i e ­
r z a d k o  z n a j d u j ą c y m  s ię  w  s k r a j n y m  n i e d o ­
s t a t k u ,  n i e  d a j e  ż a d n y c h  g w a r a n c y j  s u m i e n ­
n e g o  w y p e ł n i a n i a  ic h  o b o w ią z k ó w .  T a k i  
e l e m e n t  p o m o c n ic z y  p o d a t n y  t e ż  b y ć  m o ż e  
n a  r ó ż n e  k o m b i n a c j e  i o s z u s tw a .  D la t e g o  
j e d n e m  z p o w a ż n y c h  z a d a ń  Iz ib y  j e s t  p o d n i e ­
s i e n i e  w a r t o ś c i  f a c h o w e j  i  m o r a l n e j  p o m o c ­
n i k ó w  w a g o w y c h .  S ta ć  s ię  to  m o ż e  j e d y n i e  
d r o g ą  p r z e p r o w a d z a n i a  d o k ła d n e j  s e le k c j i  
i  z a r a z e m  p r z e z  z a p e w n ie n ie  ty m . p r a c o w n i ­
k o m  o c h r o n y  p r a w n e j ,  j a k o t e ż  o d p o w i e d ­
n i e j s z y c h  w a r u n k ó w  p r a c y  i  w y n a g r o d z e n ia .  
O iso b y , d o p u s z c z a n e  if]0 w s p ó ł p r a c y  p r z y  
s t w i e r d z a n i u  w a g i ,  w i n n e  b y ć  b e z w z g lę d n ie  
z a p r z y s i ę g a n e  p r z e z  I z b ę  P r z e m y s ł o w o  —  
H a n d lo w ą .

W  d a l s z y m  c i ą g u  k o n ie c z n a  j e s t  r e f o r m a  
s p o s o b ó w  p r a c y  p r z y  s t w i e r d z a n i u  w a g i  i 
u s t a l a n i u  i lo ś c i  to w a r ó w .  W  t y m  w z g lę d z i e  
u t a r ł y  s ię  w  G d y n i  z g o ła  n ie d o p u s z c z a ln e  j 
z łe  z w y c z a j e ,  ż e  o s o b y  k o n t r o l u j ą c e  w a g ę  
i i lo ś ć  to w a r ó w ,  w y k o n u j ą  s w o j ą  p r a c ę  w  
r ó ż n y c h  m i e j s c a c h  i n i e r z a d k o  w y k a z u j ą  
c h ę ć  z a s z k o d z e n i a  t. z w . „ k o n k u r e n c j i "  p r z e z  
u k r y w a n i e  p r z e d  n i ą  w y n i k ó w  s w o ic h  s p o ­
s t r z e ż e ń .  a  n a w e t  p r z e z  w p r o w a d z a n i e  j e j  w  
b ł ą d .  P o d  ty m  w z g lę d e m  p r a k t y k a ,  s to s o ­
w a n a  w  p o r t a c h  n ie m ie c k ic h ,  j e s t  b a r d z o  c e ­
lo w a  i g o d n a  n a ś l a d o w a n ia .  W s z y s tk i e  o s o ­
b y ,  d o k o n y w u j ą e e  k o n t r o l i  d a n e j  p a r t  j  i t o ­
w a r u ,  w y k o n u j ą  j ą  w  j e d n e m  m ie j s c u ,  r ó w ­
n o c z e ś n ie  i w  d o d a t k u  j e d n a  z m ich , t. j .  w a -  
g o w y , g ło ś n o  w y w o ł u j e  w a g ę ,  p r z e z  s ie b ie  
s tw ie r d z o n ą .  P o n a d to  w s z y s tk i e  o s o b y  k o n ­
t r o l u j ą c e ,  a  w ię c  w a g o w y ,  t a ł i m a n  i p r z e d ­
s t a w ic i e l  f i r m y  k o n t r o l n e j ,  o r a z  i n n e  o s o b y  
z a u f a n ia ,  w s p ó ł p r a c u j ą c e  p r z y  k o n t r o l i ,  r o ­
b i ą  z a p i s k i  w  k s i ą ż k a c h ,  k t ó r y c h  s c h e m a t  
j e s t  d la  w s z y s tk ic h  m n ie j  w ię c e j  j e d n o l i ty .  —  
O  k o r z y ś c i a c h  te g o  s y s t e m u  m ó w i l i ś m y  w  
s p r a w o z d a n iu  o g ó ln e m  i u w a ż a m y ,  ż e  j e s t  
w s k a z a n e m  w p r o w a d z ić  t e n  s y s t e m  t a k ż e  w  
G d y n i .

W  a t e s t a c h ,  w y s t a w i a n y c h  p r z e z  w a g o ­
w y c h ,  w in n o  łb y ć  u w id o c z n io n e ,  k t o  z r a m i e ­
n ia  w a g o w e g o ,  w z g lę d n ie  p o d  j e g o 1 n a d z o r e m  
s t w i e r d z i ł  d a n ą  w a g ę ,  c z y l i  n a l e ż y  p o d a w a ć  
n a z w is k o  z a p r z y s ię ż o n e g o j  p o m o c n ik a .

W  o d n ie s ie n iu  d o  p r y w a t n y c h  f i r m  k o n ­
t r o l n y c h  w in n a  I z b ie  P r z e m y s ł o w o - H a n d l o ­
w e j  r ó w n i e ż  p r z y s ł u g i w a ć  i n g e r e n c j a  i k o n ­
t r o la .  W  ty m  w z g lę d z ie  f i r m y  te  n ie  b ę d ą  
n a r a ż o n e  n a  n ie d o g o d n ą  d l a  m ic h  in o w a c ję ,  
g d y ż ,  j a k  j u ż  w y ż e j  w y k a z a l i ś m y ,  r ó w n i e ż  
w  p o r t a c h  n ie m ie c k ic h  w y d a j ą  I z b y  H a n d l o ­
w e  o p i n j e ,  c z y  i s tn ie n i e ,  w z g lę d n ie  p o w s t a ­
n ie  n o w e j  f i r m y  k o n t r o l n e j  w  p o r c i e  j e s t  
g o s p o d a r c z o  u z a s a d n io n e .

S to s o w a n ie  t e j  z a s a d y  z a n o b ie a n ie  n o w -  
s t a w a n i u  n a  t e r e n i e  p o r tu  m a ły c h  f i r m  k o n -
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t r u d n y c h  n i e  d a j ą c y c h  g w a r a n c y j  p o ż y t e c z ­
n e j  p r a c y  d l a  p o r t u .  T r z e b a  s ię  o b a w ia ć ,  
ż e  z e  s t r o n y  p o w a ż n y c h  f i r m  k o n t r o l n y c h  
m o g ły b y  b y ć  w y s u n i ę t e  p r z e c i w k o  t e m u  p o ­
s t u l a t o w i  j a k i e k o l w i e k  z a s t r z e ż e n ia .

W  z w ią z k u  z r e o r g a n i z a c j ą  r z e c z o z n a w ­
s tw a  p o r to w e g o  n a l e ż y  u r e g u l o w a ć  je s z c z e  
t a r y f ę  o p ł a t  z a  c z y n n o ś c i  w a g o w y c h  p r z y  
s t w i e r d z a n i u  w a g i  i  u s t a l a n i u  i lo ś c i  to w a r ó w .  
B r a k  t a k i e j  t a r y f y  s p o w o d o w a ł ,  ż e  m ię d z y  
„ r z e c z o z n a w c a m i  d l a  w a g i  i  i lo ś c i  t o w a r ó w "  
z a i s t n i a ł a  n a  t le  o p ła t  d z i k a  i n i e u z a s a d n io n a  
k o n k u r e n c j a .

I s t n i a ł y b y  d w a  s p o s o b y  r o z w i ą z a n i a  te g o  
p r o b le m u .  P i e r w s z y m  b y ł a b y  u s t a l e n i e ,  ż e  
z a  s t w i e r d z a n i e  w a g i  i  i lo ś c i  t o w a r ó w  p ł a c ą  
z l e c e n io d a w c y  e f e k t y w n e  k o s z t a  r o b o c iz n y  
z d o d a t k i e m  o d p o w ie d n i e g o  p r o c e n t u  n a  g e -  
n e r a l j a ,  u t r z y m a n i e  b i u r a  r z e c z o z n a w c y  
i k i e r o w n i c t w o .  D r u g im  n a t o m ia s t  s p o s o b e m  
b y ł o b y  p r z y j ę c i e  o b e c n ie  p o b i e r a n y c h  p r z e ­
c i ę t n y c h  o p ła t  o d  t o n y  k o n t r o lo w a n e g o  to ­
w a r u  i  z a f ik s o w a n ie  t y c h  o p ła t  j a k o  o b o ­
w i ą z u j ą c y c h  w s z y s t k i c h  w a g o w y c h .  P i e r w ­
s z y  s p o s ó b  u w a ż a n y  j e s t  n a o g ó ł  z a  m n ie j  
u c h w y t n y ,  d r u g i  n a t o m i a s t  z a  w y r a ź n i e j s z y  
i ł a t w i e j s z y  w  p r z e p r o w a d z a n i u .  T a l im a n i  
n a t o m ia s t ,  c z y n n i  w  p o r t a c h  n ie m ie c k ic h ,  n ie  
k i e r u j ą  s ię  t a r y f ą  o p ła t ,  u s t a l o n ą  p r z e z  I z b y  
H a n d lo w e ,  le c z  t a r y f ą ,  u s t a l o n ą  p r z e z  n ic h  
d o b r o w o l n i e  w  r a m a c h  z w ią z k u  z a w o d o w e ­
g o , j a k i  t w o r z ą  w  t y c h  p o r t a c h .  W  k a ż d y m  
j e d n a k ż e  r a z i e  t a k  p r z y  w a g o w y c h ,  j a k  i 
p r z y  t a l im a n a c h  k o n k  u r e n c  j a  n a  t le  o p la  i 
z a  c z y n n o ś c i  j e s t  c a łk o w ic ie  w y k lu c z o n a ,  a 
p o g w a łc e n i e  p r z y j ę t y c h  s t a w e k  p o c i ą g a  z a  
s o b ą  b ą d ź to  s u r o w e  ( k a r y  z e  s t r o n y  i n s t y t u ­
c j i  n a d z o r u ją c e j ,  b ą d ź  te ż  z d e c y d o w a n y  b o j ­
k o t  z e  s t r o n y  o s ó b  t e m  d o tk n ię ty c h .

A r t y k u ł  t r z e c i  p r z e p i s ó w  d l a  „ r z e c z o ­
z n a w c ó w  w a g i  i  i lo ś c i  to w a r ó w " ,  w y d a n y c h  
p r z e z  I z b ę  P r z e m y s ło w o  - H a n d lo w ą  w  G d y n i ,  
b r z m i  n a s t ę p u j ą c o :

„ R z e c z o z n a w c a  m a  p r z y  w y d a w a n i u  o - 
r z e c z e ń  p o d o b n ą  o d p o w ie d z ia ln o ś ć ,  j a k ą  m a  
ś w ia d e k  p r z e d  s ą d e m . P o w i n ie n  w y d a w a ć  
o r z e c z e n ia  z  t ą  s a m ą  d o k ła d n o ś c i ą  i z  t e m  s a ­
m e m  p o c z u c ie m  o d p o w ie d z ia ln o ś c i ,  j a k b y  
to  r o b i ł  w  k a ż d y m  p o s z c z e g ó ln y m  w y p a d k u  
p o d  p r z y s i ę g ą .  P r z e d  e w s z y s tk ie m  m o ż e  j e ­
d y n i e  w  t y c h  w y p a d k a c h  w y d a ć  o r z e c z e n ie ,  
j e ż e l i  o  ic h  p r a w d z i w o ś c i  p r z e k o n a ł  s i ę  n a  
p o d s t a w ie  f a k t y c z n y c h  o g lę d z in  t o w a r u " .

W  p o w y ż s z y m  p r z e p i s i e  p o d k r e ś lo n o  w  
sp iosób  d o b i t n y  p o w a g ę  i d o n io s ło ś ć  o b o w ią z ­
k ó w  o só b , p o w o ła n y c h  w  d r o d z e  z a p r z y s ię -  
g a n i a  d o  s t w i e r d z e n i a  w a g i  i i lo ś c i  to w a r ó w ,  
p r z e ł a d o w y w a n y c h  w  p o r c ie .  N ie  t d e g a  j e d ­
n a k ż e  w ą tp l iw o ś c i ,  ż e  d l a  o b s e r w o w a n ia  t y c h  
(o b o w ią z k ó w  n ie  b ę d ą  s k u te c z n e  r y g o r y ,  
p r z e w i d z i a n e  w  r e g u la m in ie  d l a  r z e c z o z n a w ­
c ó w . W i ę c e j  w  ty m  w z g lę d z i e  m o ż e  d z i a ł a ć  
p r z e k o n a n i e  o  s p o łe o z n e m  i o g ó ln o  —  p a ń -



stwowem znaczeniu sum ienności p ra c y  rze­
czoznawców, tak  pow szechne i w yraźne  w 
starych, a dobrze funkcjonujących  pertach  
zagranicznych.

To też n a  początek  istn ien ia  naszej sto­
sunkowo m łodej in s ty tu c ji rzeczoznaw stw a 
portow ego nieodzow na je s t ja k n a jb a rd z ie j 
W nikliwa i ciąg łą k o n tro la  ze s tro n y  Izby nad 
osobami, pow ołanem i do  czynności. rzeczo­
znawczych.

R o z w ó j  p r z e w o z ó w  p a s a ż e r ó w  n a  
LINJACH PRZYBRZEŻNYCH S. A. 
ŻEGLUGA POLSKA.
W  r. 1934 „Żegluga P o lska"  u trz y m y w a ­

ła kom un ikac ję  le tn ią  n a  lin jach  G dyn ia  — 
Hel, G d y n ia  — Ja s ta rn ia  i G dyn ia  — O rło ­
wo, oraz zim ow ą w  sezonie 1934/35 na lin ji 
G dynia  — Hel. O gółem  p rzew ieziono  208.328 
Pasażerów , w  tem :

z G dyni do H elu  79.021
z H elu  do G dyn i 77.833
z G dyni do Ja sta rn i 21.874
z Ja sta rn i do Gdyni. 21.436
z G dyn i do O rłow a 2.469
z O rłow a do G dyni 5.689

W poprzedn. ła tach  przew ieziono pasażerów : 
W r. 1933 169.790

1932 121.019
1931 127.152
1930 150.588
1929 153.254
1928 100.295

W porów naniu  z rokiem  1933 ruch  roku  
ostatn iego  w y k a z u je  szczególne ożyw ienie 
w k ie ru n k u  H elu, co się tłum aczy  dużą  licz­
bą w ycieczek, k tó ry c h  uczestn icy  zw iedzali 
półw ysep w  ciągu  k ilk u  zaledw ie godzin.

N atom iast ruch  do Jasta rn i, k tó ry  rów ­
nież sic zw iększył znacznie w zględem  roku  
poprzedniego  (okrągło o  20%) p rzy c iąg a ł 
nadal sta łych  pasażerów , ja k  i uczestników  
dłuższych w ycieczek.

R uch zim ow y n a  Hel poza b ieżącym  se­
zonem u trz y m y w a n y  b y ł jeszcze w 1 sezonie 
1930/31.

ZAMORSKIE OBROTY TOWAROWE  
PORTU GDYŃSKIEGO W STYCZNIU 
1935 R.
N orm alnem  zjaw iskiem  obserw ow anem  od 

szeregu ła t w  porcie gdyńskim  jest spadek

Znaczenie p racy  rzeczoznaw ców  dla o - 
p in ji p o r tu  i ochrony  interesów  kup iec tw a 
w spółpracującego z nim, zasługu je  w  zupeł­
ności n a  to, ab y  ta ko n tro la  roztoczoną zosta­
ła  naw et w tym  w ypadku , gdyby  to  połączo­
ne m iało być ze specjał nenii o fiaram i ze s tro ­
ny  Izby.

J ó ze f  k uroczyilski.

obrotów tow arow ych w styczniu, każdego ro­
ku. Zjawisko to w pierw szym  rzędzie należy 
p rzyp isać  zw ykłem u w tym okresie pogorsze­
n iu  w arunków  naw igacyjnych  na Bałtyku 
oraz dążnością życia gospodarczego do ukoń­
czeni.':, wielu tranzakcy j przed końcem roku 
kalendarzow ego, co się zawsze daje  odczuć 
w pierw szym  miesiącu następnego roku.

Mimo to początek 1935 roku przynosi do­
brą zapow iedź na kształtow anie się obrotów 
tow arow ych portu  gdyńskiego w bieżącym  
roku.

Zam orskie obroty tow arow e portu gdyń­
skiego w  styczniu br. wyniosły 596.617.4 ton 
wobec 672.432.1 ton w grudniu  ub. r. i 525.728.7 
ton w  styczniu 1934 r.

N ieznaczny spadek  obrotów w styczniu 
br. w porów naniu z ub. mies. grudniem , w y­
noszący ok. 13% (75.815 t.) rekom pensuje rze­
czyw isty  wzrost obrotów  w styczniu lir. w po­
rów naniu  ze styczniem  1954 r. W zrost ten 
wynosi ilościowo 70.888 t., co stanow i 13.4%.

N a uzyskanie ogólnej sum y obrotów za­
m orskich złożył się przyw óz zamorski sum ą 
83.932.7 t. oraz wyw óz zam orski — 512.684.7 t.

P rzyw óz w miesiącu spraw ozdaw czym  
(83.932.7 t) w ykazał spadek w porów naniu  
z ub. mies. grudniem  (91.395.6 ton) o 8,1%. N a­
tom iast w porów naniu z mies. styczniem  1934 
roku (70.564,5 t.) w zrost o 18,9%.

Spadek  przyw ozu w miesiącu spraw o­
zdaw czym  w yw ołały  w pierw szym  rzędzie po­
zycje: fosforytów  — 1.880 1. (9.871 t.), soli po­
tasowej — b rak  w mies. spr. (3.909 t.), p iry tów  
b rak  w mies. spr. (660), oraz baw ełny  i odpad­
ków — 5.673 t. (7.212 t.). D ecydującą rolę 
odegrały  tu  przedew szystkiem  fosforyty , k tó ­
rych spadek  przyw ozu w styczniu w ystępuje 
już od szeregu lai w porcie gdyńskim  i jest 
zjaw iskiem  w ybitn ie sezonowem.

Szereg natom iast pozostałych pozycyj 
przyw ozu w ykazu  je wzrost. N ależy tu przede-

13

WiADOMOSCi 
MORSKiE. 5



w szystkiem  przeszło 100%-owy wzrost im portu  
owoców świeżych, głównie pom arańcz, m an­
d ary n ek  itp., w yw ołany  pow ażną zniżką cła 
n a  pom arańcze h iszpańsk ie  w  końcu g rudn ia  
1934 r. i s tąd  dzięki K. N. U. pow ażny w zrost 
im portu  owoców św ieżych poza hiszpańskie- 
mi, włoskich.

Im portow ano w mies. spraw ozdaw czym  
owoców świeżych 10.740 t. wobec 4.571 t. w  ub. 
mies. g rudniu . Poza owocam i świeżem i w y ­
k azały  w zrost: kaw a, kakao  i h e rb a ta  — 1.232 
ton (1.032 Ł), ty toń  — 540 t. (81 t.), śledzie -  
4.808 t. (3.076 i ) ,  skóry  — 2.601 t. (2.374 i ) ,  
nasiona oleiste różne — 6.119 t. (5.241 t.). g a rb ­
niki — 699 t. (529 t.), złom żelazny  — 37.901 t. 
(34.816 t.), m etale różne — 295 t. (76 t.), ju ta  — 
1.501 t. (691 t.) , oraz w ełna z odpadkam i — 
2.201 t. (1.822 t.)

W yw óz w  m iesiącu spraw ozdaw czym  — 
(512.684.7 t.) w  porów naniu  z poprzednim  mies. 
grudniem  (581.036.5 t.) w y kazu je  spadek  o ok. 
12%. N atom iast w  stosunku do mies. styczn ia  
1934 r, (455-164.2 t.) w zrost o ok. 13%.

N ajpow ażniejszą rolę w  spadku  w yw ozu 
odegrał przedew szystkiem  węgiel eksportow y. 
W ywieziono go bowiem  w  mies. sp raw ozdaw ­
czym  422.082 t. wobec 477.415 t. w grudn iu  
ub. r. Poza węglem  eksport, w y k aza ły  spadek  
pozycje tow arów : cukier —- 6.332 t. (8.943 t.), 
sól — 20 t. (623), drzew o tarte  — 2.849 t. (5.532 
ton), bale i słupy  — b rak  w mies. spr. (426 t.), 
w yroby  z drzew a — 112 t. (354 t.), meble gięte 
167 t. (309 t.), wegiel bunk row y  — 22.319 t. 
(27.818 t.), koks — 21.080 t. (25.818 t.), sól po­
ta s o w a — b rak  w mies. spr. (2.370 t.), szyny 
kolejow e — 2.210 t. (4.556 t.), cynk  — 1.126 t. 
(1,351 t,), oraz papa , te k tu ra  i pap ie r — 632 t. 
(1.017 r.).

W śród now ych pozycyj naszego gdyńsk ie­
go eksportu  prym  w iedzie przedew szystkiem  
zboże. W yw ieziono go w styczniu  rb. 8.179 t. 
wobec 314 t. w  g rudn iu  ub. r. Poza zbożem 
w zrósł eksport: m ąki ryżow ej i pastew nej —
1.965 t. (1.115 t.), bekonów  — 2.150 t. (1.618 t.), 
słodu — 1.171 t. (1.096 t.), m akuchów  2.885 t. 
(2.191 i ) ,  sody — 900 t. (325 t.) i k arb idu  — 
279 t. (108 t.)

Podkreślić  na leży  zw iększający  się eks­
port p roduk tów  hu tn ic tw a  polskiego, ja k  że­
laza  surowego i handlow ego — 5.077 t„ m u­
ter jałów  naw ierzchni kolejow ej (przew ażnie 
łupki) — 1.518 t.

D obrą ilu strac ją  porów naw czą im portu  
i eksportu  będzie poniższe zestaw ienie:

Eksport  w styczniu  
1934 r.

(tony) 
1955 r.

zboże -- 8.179
m elasa 8.730 --
m ąka ryżow a i pastew na 185 1.965
cukier 4.525 6.332
napoje alkoholowe i sp iry tus 12 180
sól — . 20
bekony 2.042 2.150

E ksport w  s tyczn iu (tony)
1934 r. 1935 r.

w ędliny 200 137
ptactw o bite 90 157
masło -- 130
ja ja 271 173
słód 120 1.171
m akuchy 1.845 2.885
cem ent 602 755
drzew o tarte 11.208 2.849
bale i słupy 1.016 --
w yroby  z drzew a 70 112
klepki 34 _
d y k ty 407 973
m eble gięte 137 167
w yroby  koszykarskie 23 3
węgieł eksportow y 382.808 422.082
węgiel bunkrow y 17.533 22.319
koks 12.865 21.080
m ączka kostna — 348
naw ozy azotowe — 1
soda 276 900
salm iak 20 23
karb id _ 279
biel cynkow a 132 114
szyny kolejowe 3.280 2.210
m etale różne 32 2
ru ry  żeliwne 122 462
w yroby  żelazne i m etalow e 706 3.426
żelazo surow e i handlow e -- 5.077
m aterj. naw ierzchni kolej. -- 1.518
cynk 1.294 1.126
b lacha  cynkow a 237 456
ru d a  m anganow a 178 --
celuloza 376 _
papa, tek tu ra  i pap ier 1.527 632
baw ełna  i odpadki 166 43
m aterja ły  i w yroby  włókn. 192 311
różne 1.903 1.938

R a z e m 455.164 512.685

Im port w styczniu  (tony)
1934 r. 1935 r.

ryż — 70
owoce świeże 2.209 10.740
owoce suszone 1.126 577
orzechy i m igdały 89 47
korzenie 107 111
kaw a, kakao, herba ta 1.229 1.232
ty toń 238 540
napoje  alkoholowe 31 64
śledzie 3.483 4.808
fosfory ty 1.523 1.880
żużle Thom asa 1.000 -----

sadze 221 90
tłuszcze zwierzęce surow e 780 454
skóry 2.589 2.601
nasiona oleiste różne 5.206 6.119
olej 133 60
żyw ica 122 185
kauczuk 532 120
w yroby  gum owe : 257 12
tłuszcze i oleje roślinne 310 173
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Im port w  styczniu (tony)
1934 r. 1935 r.

asfalt 6 10
garbniki 1.002 699
farby 49 23
rudy różne 2.329 641
piry ty 5.587 —

złom żelazny 21.975 37.901
miedź 544 532
cyna 5 38
cynk ------ 1
metale różne 310 295
w yroby żelazne i stalowe 284 147
m aszyny, a p a ra ty  i części 511 119
samochody i m otocykle 16 9
szmaty 407 248
celuloza. 450 438
Papa, tek tu ra  i pap ier 1.318 867
6awełna i odpadki 8.741 5.673
ju ta 921 1.501
kn , konopie, sizal itd. 58 115
wełna i odpadki 3.571 2.201
różne 1.296 2.592

R a z e m 70.565 83.933

R u c h

Polska
W. M. G dańsk
A nglja
D a n ja
Egipt
E ston ja
F in la n d ja
G re c ja
H olandja
Jap on ja
L itw a
Łotw a
N iemcy
N or weg j a
P a n a m a
R u m u n ją
S ta n y  Zjedn. Am. P .
S zw ecja
W łochy
Z. S. R. R.

s f a t k ó w 
Przyszło  

ilość N .R.T . 
35.887 
.1.558 
26.842 
34.902 

2.686 

3.904 
12.345 
18.933 
4.314 
4.266 
1.568 
1.744 

34.353 
45.170 

147

48
2

19
65
1

10
13
7
9
1
3
1

53
47

1

Wyszło 
ilość N.R.T . 

37.654

7
99

7

21.857
73.437
19.821

40
2

20
67

12
14
6
8
1
2
2

52
47

1
2
6

97
8
1

1,558
28.660
38.077

4.909 
,16.187 
1.5.233 
3.668 
4,266 

983 
2,263 

35.325 
43.169 

147 
4.820 

18.763 
75.789 
24.165 

1.969

Razem 393 341.754 388 355.605

R uch sta tków  w  styczn iu  kr. analogicz­
nie do  tow arow ych  obrotów  zam orskich  w y ­
kazu je  w/ (porów naniu z pop rzedn im  m iesią­
cem grudniem  pew ien spadek  ilości o raz po­
jem ności s ta tk ó w  na  w e jśc iu  i w y jśc iu . P rz y ­
szły bow iem  w m iesiącu  spraw ozdaw czym  
’93 s ta tk i o po jem ności 341.734 n. r. t. w obec 
420 sta tków  o pojem ności 403.369 n. r. t. w 
g rudn iu  ub. roku. W yszło zaś 388 s ta tk ó w  o 
pojem ności 355.605 n. r. t., w obec 397 sta tków
0 pojem ności 382.584 n. r. t. w  .grudniu ub. r. 
N atom iast ta k  ilości, j a k  i po jem ności s ta t­
ków  n a  w e jśc iu  i (wyjściu w zrosły  w  s ty cz ­
niu b r . w  porów nan iu  ze styczniem  1934 r.

Ś redni tonaż s ta tk u , zaw ija jącego  do 
G dyni w  styczn iu  b r . zm nie jszy ł się z 903,2 
n. r. t. (w g ru d n iu  ub . r.) na 869,5 n. r. t. 
(w styczn iu  br.)

W zrosła na tom iast ś re d n ia  ilość sta tków  
'p rzebyw ających  jednocześn ie  w  porcie  z 42 
(w g rudn iu  ub. r.) na  49 (w styczniu  br.) Z ja ­
w isko zupełn ie  zrozum iałe w obec t rw a ją ­
cych iw1 ty m  czasie dość dużych m rozów
1 spow odow anych  niem i u tru d n ień  żeglugo­
w ych na B ałtyku .

Ze średnią ilością statków , p rzebyw ają­
cych jednocześn ie  w  porcie  po zo sta je  w  ści­
słym  zw iązku średn i p o s tó j s ta tku , k tó ry  
rów nież w zrósł z 59,2 godzin (w grudn iu  
ub. r.) na  66,4 godzin (w styczniu rb.)

Szczegółowioi i lu s tru je  ruch  sta tków  w 
porcie gdyńskim  w  styczniu  1935 r . zestaw ie­
nie:

K olejność b a n d e r w styczn iu  br. ukszta ł­
tow ała  się: Szw ecja  — 1-e m iejsce, N orw egja
— 2-gie m iejsce, D a n ja  — 3-cie, P o lska  — 
4-te, N iem cy — 5-te, A n g lja  — 6-te, W łochy
— 7-me, S tany  Zjednoczone Am. P. — 8-rne 
itd., p rzesu w a jąc  N orw eg ję  z zajm ow anego 
w gruidniu 6-go m ie jsca  n a  obecnie za ję te  
2-gie, na  n ieko rzyść  A nglji, k tó ra  z 2-go 
m ie jsca  (w grudniu) p rzesu n ę ła  się n a  6-e 
(w styczniu  br.) Pozostałe b a n d e ry  bez po ­
w ażn iejszych  zmian.

O gółem  rep rezen tow ane  b y ły  b a n d e ry  
20 państw .

R uch pasażerów  n ad a l bardzo  słaby. 
P rzy jech a ło  bowiem  73 osoby wobec. 247 
osób w  g rudn iu  ub. r. Wyjechałioi zaś 367 
oisób w obec 35 osób w  g rudn iu  ub. r. W  tem 
p rzy je ch a ło : 10 osób z A nglii, 14 — z D an ji, 
13 — z Fim landji, 1 — z W. M. G dańska, 
4 — z H o land ji, 12 — z L itw y , 1 — z N ie­
m iec, 2 — ze Stanów  Zjedn. Am. P. o raz 16 — 
ze Szw ecji.

W yjecha ło  zaś: 112 osób — do A nglji, 
do Estionji. 3 — do W. M. G dańska, o raz  

251 — do Stanów  Zjedn. Am. P.
1

R U C H  BU DO W LAN Y W  STYCZNIU 1935.
W edług danych, dostarczonych nrzez Re­

ferat S ta tystvczny  K om isarja tu  R ządu w 
G dyni, ruch  budow lany  p rzedstaw ia  się, jak  
poniżej:

K om isaria t Rządu udzielił zezwoleń  na 
budow ę 6, gdy w styczniu  1934 udzielono ze­
zwoleń 28.

Budowli rozpoczęto 13, gdy  w styczniu 
r. ub. rozpoczęto budynków  16, a  w grudn iu  
— 1934 — 49. Na zm niejszoną liczbę rozpo-



czętycłi budynków  w płynęły  w arunk i atm o­
sferyczne, ostrzejsze niż rok tem u.

Z ogólnej liczby  budynków  stałych  roz­
poczęto 7, z tego 4 m ieszkalne, w szystk ie m u­
row ane i 3 przem ysłow e, z tego i m urow any, 
2 drew niane. K u b a tu ra  4 budynków  m iesz­
ka lnych  w ynosi 10.714 m 3, koszt budow y w y ­
niesie, w edług kosztorysów, 307.000 złotych. 
Są to budynk i, ja k  w idać, pokaźne. Koszt 
przeciętny  1 m 3 w ynosi 27,4 zł.

K u b a tu ra  2 budynków  drew nianych  
przem ysłow ych wynosi 354 m 3, koszt budo­
w y  5.000 zł, koszt 1 m 3 — 14 złotych; k u b a ­
tu ra  1 b u d y n k u  drew nianego wynosi 80 m 3, 
koszt budow y 1.200 zł, koszt 1 m 3 — 15 zł.

B udynków  prow izorycznych rozpoczęto 
6, w szystkie drew niane, m ieszkalne. K u b a tu ­
ra  takow ych  w ynosi 1.120 m 3, kosztorys 15.000 
złotych, koszt 1 m 3 — 13 złotych.

Ogółem  rozpoczęte b u d y n k i dadzą  58 m ie­
szkań o 100 izbach m ieszkalnych i 36 izbach 
niem ieszkalnych. O gólny kosztorys b u d y n ­
ków  rozpoczętych w ynosi 328.000 złotych.'

'Zakończono b u d y n k ó w  4, gdy w styczniu 
r. ub. zakończono 34 budynk i, a w  grudniu  
1934 — 36. W szystkie zakończone budynki 
są stałe, m ieszkalne, m urow ane. O gólna k u ­
b a tu ra  ich w ynosi 22.000 iwV są zatem  duże. 
Koszt budow y w edług kosztorysów  w ynosił
799.000 złotych, koszt 1 m 3 wynosi 36 zł.

B udynki te w zbogaciły G dynię o 31 m ie­
szkań o 131 izbach m ieszkalnych i 70 izbach 
niem ieszkalnych.

WZROST WYKORZYSTANIA DŹWIGÓW  
W  PORCIE.
W  m. styczn iu  p rze ładow ano  w  porcie  

172.800 ton  tow arów  m asow ych i drioŁnico- 
w ych  z czego p rzy p a d a  n a  poszczególne g ru ­
py: 3 dźwigi mostowe 32.854 t., 24 bram ow e

Z PORTU GDAŃSKIEGO

RUCH STATKÓW W PORCIE GDAŃSKIM  
W  STYCZNIU.

W  styczniu  rb. ruch  o k rę to w y  w G d ań ­
sku u leg ł zw ykłem u 'sezonow em u w zględem  
g ru d n ia  n ieznacznem u zm niejszeniu . W eszły 
do p o r tu  352 s ta tk i m orsk ie  z 263.421 ton  re j . 
n e tto  (w g ru d n iu  396 sta tków  z 293.897 t. r. n.) 
W yszło z p o r tu  358 s ta tków  z 250.093 t. r. n. 
pojem ności (w grudniu  391 sta tków  z 281.121 
t. r. n.)

K olejność b a n d e r  na  w ejśc iu : n iem iec­
k a  130 sta tków  o pojem ności og ó ln e j 56.764 
t. r. n., duńska  65 z 41.085, szw edzka 52 z 
34.831, no rw eska  26 z 18.849, fiń sk a  10 z 
18.299, b ry ty js k a  13 z 15.192 p o lsk a  16 z
11.667, francuska  6 z 7.142, ho len d ersk a  11

75.744 t., 6 dźw igów  do ru d y  i złom u 2.245 t., 
1 zasobn ik  5.111 t., 1 taśmioiwiec 3.370 t„  14 
półporta li 11.879 t.

P rocen tow e w y k o rzy stan ie  dźw igów  b ra ­
m ow ych, m ostow ych i p ó łp o rta lo w y ch  w y ­
raża  się liczbą 117% w  styczn iu  1935 r. 
i 78,7 % w  styczn iu  1934 r., m am y w ięc znacz­
ny w zrost w y k o rzy s tan ia  ty ch  głów nych 
grup  dźw igów  portow ych .

ROBOTY BUDOW LANE W PORCIE 
W  STYCZNIU.
W ykonano in sta lac ję  e lek trycznego  oś­

w ie tlen ia  m agazynu  N r. 8 w  stre fie  w olnocło­
w ej, na  czein zakończono budow ę. W ykoń­
czono poczekaln ię  d la  robo tn ików  p rz y  
C hłodn i: w  poczekaln i p rz y  M onop. T y to ­
niow ym  prow adzono robo ty  m alarsk ie  i in ­
s ta lacy jn e . P row adzono  robo ty  w ew nętrzne  
(z p rze rw am i z pow odu mrozów) w  m agazy­
n ie  N r. 5.

Zm ontow ano 370 m b ru ro c iąg u  w zdłuż 
ul. St. Z jednoczonych z odgałęzieniem  do n a ­
b rzeża  C zechosłow ackiego. W ykonano  in sta ­
lac ję  w odociągow ą i k a n a liza c y jn ą  w  p o d ­
stac ji trao sfo m arto ró w  N r. 4.

ODW OŁANIE RZECZOZNAWCÓW.
D ecyzją  Prezesa Izby  Przem ysłow o-H an­

d low ej w  G dyni, n a  podstaw ie  § 20 części II 
s ta tu tu  Izby  odw ołan i zostali n a  sk u tek  w y ­
p row adzen ia  się z o k ręgu  Izb y  n as tęp u jący  
zap rzysiężen i rzeczoznaw cy na obw ód p o rtu  
gdyńsk iego :

Kpt. Jan S taszew ski — rzeczoznaw ca dla 
ok rętow ych  u rządzeń  e lek trycznych .

F ran c iszek  Z iółkow ski — rzeczoznaw ca 
d la  śledzi i ow oców  połudn iow ych .

St. M. Saw icki — rzeczoznaw ca d la  
drzew a.

z 6.111, w łoska  1 z 4.911, g reck a  2 z 5.220, j u ­
gosłow iańska 1 z 3.543, St. Z jedn. A. P. 1 
z 3.113, gdańska  5 z 2.937, ło tew ska  1 z 1.305, 
litew ska  2 z 977, panam ska  1 z 147 t. r. n. po- 
j em ności ładunkow ej.

R uch pasażersk i, odpow iednio  do p o ry  
roku  b y ł bardzo  słaby. P rzyjechało; m orzem  
32 p asażerów  (w grudnu  40), w  tem  28 
z Londynu, oraz po 2 z Hull i S tockholm u.

O D 1-go MARCA PRZYJMOWANIE RO­
BOTNIKÓW PORTOW YCH — PRZEZ 
URZĄD PRACY.

Zarządzeniem  senackiem  pośredn ictw o  
p ra c y  w  porcie  od I-go* m arca  rb. p rzy słu g i­
wać będzie gdańskiem u U rzędow i P racy
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(Landesarbeitsam t). R obotnicy zostali po­
dzieleni na trz y  k a te g o rje :

1. R obotn icy  po rtow i o trzy m u jący  ty ­
godniów ki, nie p o d leg a jący  n a tychm iasto ­
w em u w ypow iedzeniu  i k o rz y s ta ją c y  z u rlo ­
pów.

2. R obotn icy  zasadniczej obsady (Stamm- 
a rb e ite r) , k tó rz y  chociaż n ie  p ra c u ją  w  d a ­
n e j firm ie  stale , reg u la rn ie  są jed n ak  zacią­
gani p rzez  n ią  do  p ra c y  w  raz ie  po trzeby .

3. R obotnicy okolicznościowi.
F irm y  więc będą mogły żądać przez 

U r z ą d  P r a c y  za trudn ien ia  swych ro­
bo tn ików  zasadniczej obsady. Jednakże ró w ­
nocześnie w prow adza  się zm ianę szycht d la  
w szystk ich  robo tn ików  portow ych . W  razie  
ogran iczen ia  czasu p ra c y  będzie stosow ane 
różne tra k to w a n e  k a te g o ry j:  n ieżonatych,
żonatych  z m ałą  rodziną  (2 dzieci) i z dużą 
rodziną. P rasa  gdańska podkreśla, iż zarzą­

dzenie jest realizacją  tego co już  zostało za­
prow adzone w  G dyni.

ZNAKOWANIE TOWARÓW PRODUKCJI 
MIEJSCOWEJ W  W. M. GDAŃSKU.
W D zienniku U rzędow ym  W. M. G dań­

ska z dn. 16. I. ukazało się rozp. o oznaczaniu 
tow arów  w ytw orzonych w G dańsku, rozpo­
rządzenie to m a na celu podniesienie jakości 
tow arów  gdańskich. O znaczane być w inny 
tow ary  wywożone na tery to rjum  W. M. G dań ­
ska i na  tem  tery to rjum  sprzedaw ane, nie pod­
legają zaś obowiązkowi znakow ania tow ary 
eksportow ane. K arane będzie zarów no niedo­
pełnienie obowiązku znakow ania tow arów  
gdańskich jak  i oznaczenie tow arów  nie pocho­
dzących z G dańska. Przepisy szczegółowe 
w ykonaw cze, k tó re  będą mogły przew idyw ać 
pewne w yjątk i, zostaną w ydane przez Senat. 
Rozporządzenie o znakow aniu  wchodzi w ży ­
cie z dniem  1 kw ietn ia  1935 r.

RUCH TOW AROW Y TRZECH WIELKICH 
PORTÓW KONTYNENTALNYCH PÓŁ 
NOCNEGO MORZA W R. 1934.

T rzy  n a jw iększe  p o rty  k o n ty n en ta ln e  
E u ro p y  — R otterdam , H am burg  i A n tw erp ja  
w  r. 1934 n ie  u  ja w n iły  w ro zw o ju  m ch u  
jed n a k o w e j tendenc ji, k tó ra  zapanow ałaby  
ty lk o  w  raz ie  w y raźn ie  zaakcen tow anej te n ­
d en c ji „w y jśc ia  'z k ry zy su " , do tąd  jeszcze 
nie c h a ra k te ry z u ją c e j ekonom icznego życia 
E uropy , ja k  k a ż d y  z trzech  p o rtów  daw ał 
sobie rad ę  z k ryzysem , — ilu s tru je  poniższa 
ta b e lk a :

P rzyw óz (w mil. ton m etr.)
1933 1934

R otterdam  10.023 12.034
W ielki H am burg
(w raz z A ltoną itd.) 9.586 9.901
A n tw e rp ja  7.214 7.944

W yw óz (w mil. ton m etr.)
1933 1934

R otterdam  6.570 8.164
W ielk i H am burg  4.941 4.669
A n tw e rp ja  6.714 7.297
N ajw ięk szy  w zrost ruchu  tow arów  w y ­

k azał R otterdam , tak  na w ejściu  ja k  i na  
w yjściu . H am burg  m in im aln ie  zw iększył 
p rzyw óz i p raw ie  o ty leż  zm nie jszy ł w yw óz. 
A n tw e rp ja  n ieznaczn ie  p o p raw iła  sw ój ruch 
p rzyw ozow y i w yw ozow y. O  znacznem  oży ­

wieniu można więc mówić ty lko względem 
R otterdam u z jego okrągło 20% -owym wzro­
stem  ru chu  tow arow ego. R o tterdam  m iał je d ­
nakże w iększe cofnięcie się liczb d la  obrotu 
tow arow ego w zględem  la t p rzedk ryzyso - 
w ych i teraz  ma więcej do odrobienia. Oto 
ja k  przedstaw ia  się porów nanie roku 1934 z 
rokiem  najlepszego  ruchu  (1929), d la  w szyst­
kich trzech  portów :

W skaźn ik  
O brót ogólny względem  

1929 1934 1929 r.
R otterdam  27.969 20.198 72,2
H am burg 20.241 14.570 71,9
A n tw erp ja  19.436 15.241 78,4

Jak  w idać A n tw e rp ja  obecnie w ysunęła 
się w  obrocie tow arow ym  ,na druigie m iej sce, 
a p rzy te m  b liż e j od innych dwu po rtów  jesi 
stanu przedkryzysow ego.

PROJEKT UTWORZENIA REGULARNEJ 
LINJI JUGOSŁOWIAŃSKIEJ.

W edług inform acji fachow ej p rasy  z a ­
g ran iczn e j ju gosłow iańsk ie  tow arzystw o o- 
krętiowe B rodarsko  A kcioniersko D ruśtvo  
„O cean ia" zam ierza u tw orzyć  lin ję  reg u la r­
na pom iędzy  p o rtam i a d rja ty ck iem i — Susak. 
S ibenrk . Split i D ub row n ik  a portam i za-
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chodnio eu ro p e jsk iem i Lizboną, B ordeaux, 
H ull, L ondyn, A nt w e rp ja , R o tterdam , A m ­
sterdam , H am burg , K openhaga; końcow ym  
portem  te j  lim j i  m ia ła b y  b y ć  G dynia .

PROJEKT LINJI REGULARNEJ 
W ARNA — GDYNIA.
W edług  innej in fo rm ac ji zag ran iczne j 

p ro je k to w a n a  je s t  l in ja  W a rn a  — G dynia. 
Na l in j i  k u rsow ać  m ia ły b y  dw a s ta tk i, j e ­
den b u łg arsk i i jed e n  polski.

NOWY PORT WĘGLOWY NA MORZU 
CZARNEM.
O d k ry te  w G r u z j i  złoża w ęglow e 

T kw arszeli, w pob liżu  m iasteczka  O chem szi- 
iry n ad  C zarnem  M orzem  pom iędzy  po rtam i 
P o ti a Suchum em  m a ją  d aw ać  w ęgiel w yso- 
kow artośc iow y, w obec czego p rzystąp iono  
do budow y p o r tu  w  O chem sziry . W końcu 
d rug ie j p ia t i le tk i w ydobycie  osiągnąć m a 
1 mil. ton  rocznie, p o r t zaś m a b y ć  p rzy s to ­
sow any  do eksportu  400 tys. ton w ęgla  rocz­
nie. —

W IADOMObCI CELNE, IMPORTOWE I EKSPORTOWE

WSKAZÓWKI OGÓLNE DLA EKSPORTE­
RÓW POLSKICH D O  BRAZYLJI.
P rzy  eksporcie do B razylji należy 

uw zględnić następu jące  kw est je zasadnicze:
R ynek b razy lijsk i, pomimo znacznego 

rozw oju przem ysłu  rodzim ego w ostatnich la ­
tach, pozostaje n ada l terenem  zby tu  szeregu 
fab ry k a tó w  i pó łfab rykatów , oraz p rzedsta ­
wia d la  w yw ozu polskiego szerokie m ożliwo­
ści eksportow e. H andel i konsum cja są oparte  
w  znacznej m ierze na  im porcie z zagranicy, 
wobec czego B razy lja  p rzedstaw ia  oddaw na 
teren pow ażnej ekspansji m iędzynarodow ej 
i konkurencji niem al w szystkich  eksporterów  
św iata.

N ajw ięcej zainteresow ane p aństw a w ek ­
sporcie do B razylji i penetrac ji kap ita łów  w 
tym  k ra ju  (Anglja, St. Zjedn. Am. Półn., 
Niemcy, F rancja , W łochy, P o rtugal ja, Ho- 
land ja , Szwecja, Japonja , F in land ja , Belgja 
itp.) posiadają  w  B razylji w łasny  i od szeregu 
la t zaprow adzony a p a ra t ekspansji gospodar­
czej (firm y bankow e miejscowe, wzgl. fil je 
firm  krajow ych, banki, tow. naw igacyjne 
i ubezpieczeniow e), k tó ry  jest głównie p rzy ­
stosow any do interesów  danego k ra ju  m acie­
rzystego.

Im porter b razy lijsk i, wobec doskonale 
zorganizow anego nacisku  eksportow ego z in ­
nych  k ra jó w  i usta lonej opinji o danych  a r ty ­
kułach, nie in teresu je  się bliżej, a zw łaszcza z 
w łasnej in ic ja tyw y, a rtyku łam i eksportu  pol­
skiego. W zmożenie jednak  ekspansji eksportu 
polskiego na ry n k u  b razy lijsk im  nie n a tra fia  
na zasadnicze przeszkody, o ile dane a rty k u ły  
będą konkurency jne, oraz oferow ane i dostar­
czone zgodnie z w ym ogam i i potrzebam i ry n ­
ku. T ow ary  polskie im portow ane do B razylii 
ko rzy sta ją  ze staw ek m inim alnych b raz y lij­
skiej ta ry fy  celnej.

N ajskuteczniejszym  sposobem um ieszcza­
nia tow arów  na  rynku  brazy lijsk im  jest posia­
danie  przedstaw iciela, lub  w ysy łan ie  kom iw o­
jażerów . zaopatrzonych  w odpow iednie ma­
te r ja ly  handlow e (cenniki, wzory, katalogi, 
m aterja ly  reklam ow e).
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T ranzakc je  eksportow e do B razylji za­
w ierane są p raw ie zawsze na zasadzie c,. i. f. 
(cost, insurance, freight) port b razy lijsk i, czyli 
że cena, a seku rac ja  i frach t obciążają ekspor­
tera. Im porterzy  b razy lijscy  wobec silnej kon­
kurencji różnych  państw  na rynku  m iejsco­
wym , p rzyzw yczajen i są do jaknajw ygodniej- 
szych w arunków  i nie b io rą  zupełnie pod 
uw agę ofert f. o. b. port załadow ania.

Cło i form alności w zw iązku z odpraw ą 
celną p rzy  ka lku low an iu  cen c. i. f. nie in te­
resu ją  eksportera  polskiego, gdyż idą na ra ­
chunek im portera  brazylijskiego. — W arunki 
zap ła ty  p rzy  tran zak c jaeh  eksportow ych do 
B razylji b y w a ją  różne: p łatność gotów ką za
dokum entam i, w większości jednak  w y p ad ­
ków  na  k red y t od 45 dni do 120 dni od da ty  
w ystaw ien ia  tra t. D okum enty  w inny  być w y ­
słane w  tak i sposób, aby  doszły do rąk  im por­
te ra  przed  nadejściem  tow aru, w  przeciw nym  
bowiem  w y p ad k u  im porter jest narażony  na 
dodatkow e koszta i trudności w  zw iązku z 
brazy lijsk iem i p rzepisam i celnemi.

D okum entem  w ym aganym  przy  im porcie 
do B razy lji jest fak tu ra  konsularna, k tó rą  
eksporter, wzgl. ekspedytor, w inien p rzedsta ­
wić w 5-ciu egzem plarzach, w raz z 5-ciu egz. 
fa k tu ry  handlow ej, konsulatow i b razy lijsk ie ­
m u do zaw izow ania; w ym agany  jest rów nież 
kom plet z 4-ch konosam entów , k tó re  m uszą 
być rów nież zaw izow ane w odpowiednim  
konsulacie b razylijsk im .

Ponadto, w zw iązku z ograniczeniam i w 
obrocie dewiz i p rzydziałem  ich z ram ienia 
Banco do B rasil po kursie  oficjalnym  (60 proc. 
fak tu ry ), jest w ym agane pośw iadczenie fa k ­
tu ry  hand low ej przez kom peten tną lokalną or­
ganizację gospodarczą, k tó rą  w inna stw ier­
dzić, że cena, uw idoczniona w fak tu rze , od­
pow iada bieżącym  cenom eksportow ym .

W szystkie dokum enty  (trata, fak tu ra  h a n ­
dlowa, fa k tu ra  konsu larna  i konosam enty) 
w inny  być  we w szystkich  pozycjach zgodne, 
przyczem  specja lną  uw agę należy  zwrócić na 
zgodność w alu ty , sum, wagi, znakow ania 
i ilości sztuk. N iedociągnięcia pod tym  wzglę-



dem pow odują znaczne trudności dla im por­
terów  brazylijsk ich , oraz dodatkow e koszty 
i k a ry  celne. P. 1. E.

ZMIANY SYSTEMU KONTYNGENTOWE­
GO W  HOLANDJI.
Zm iany w system ie kontyngentów  holen­

derskich, p rzew idu ją  podział k ra jów  im por­
tu jących  na  dw ie grupy . Do pierw szej g rupy 
należą k ra je  posiadające z H oland ją  układy , 
u p raw n ia jące  do pozyskan ia  prócz ustaw ow o 
należnych kontyngentów  jeszcze kontyngen­
tów specjalnych. Polska zalicza się do tej g ru ­
py  obok Niemiec, Belgji, F rancji. H iszpan ji, 
Włoch i Czechosłowacji.

Pozatem  nowe zarządzen ia  p rzew idu ją, że 
firm om  holenderskim , k tó re  poczyniły  pod­
czas łat, p rzy ję tych  za podstaw ę ustalenia 
wysokości kon tyngen tów  pew ne inwestycje, 
lub  k tó re  rozszerzyły  swe lokale handlow e 
i przem ysłow e, przydzielone być mogą nie­
w ielkie dodatkow e kon tyngen ty  z tem jednak  
zastrzeżeniem , że firm y te będą w ykorzysty ­
w ały  p rzysługu jące  im ustaw ow o kontyngen­
ty  na im port tow arów  w H olandji n iew yra- 
bianych.

W  instrukcjach  w ydanych  d la holender­
skich im porterów  Biuro K ryzysow e podkre­
śla konieczność stw ierdzenia możności pozy­
sk an ia  pozwoleń w w ozu przed udzieleniem  
firm om  zagranicznym  zam ów ienia na im porto­
w any  tow ar.

P rzysługu jące  Polsce kon tyngen ty  m ają 
być  w ydaw ane kw arta ln ie  (w wysokości 14 
p rzysługu jących  rocznie ustaw ow ych i nor­
m alnych  kontyngentów ). Biuro K ryzysow e 
m a p rzystąp ić  do przydzielen ia im porterom  
w szystkich  kontyngentów  na bieżący kw arta ł 
(1. 1. — 1. 4. 1935).

OGRANICZENIA DEWIZOWE I PRZY­
DZIAŁ DEWIZ DLA POLSKI WE 
WŁOSZECH.
W prow adzone we W łoszech ograniczenia 

dewizowe, nie stanow ią w edług m iarodajnych 
ośw iadczeń w ładz w łoskich — żadnych u tru d ­
nień płatności w  stosunku do zobow iązań 
kupców  w łoskich wobec Polski. P rzydzia ł de­
wiz na pokrycie eksportu  polskiego nie jest 
i nie będzie w  dalszym  ciągu ograniczany, a 
dew izy w ydaw ane będą w kolejności zgłoszeń 
w b ankach  upow ażnionych do w ystaw ian ia  
dewiz. D ek re ty  dewizowe pom yślane są jako 
instrum ent ocbrony w a lu ty  w łoskiej przed 
spekulacją, a nie m ają  na celu ograniczenia 
obrotów  handlow ych zw łaszcza z k rajam i, z 
k tórem i w ym iana tow arow a nie n apo tyka  na 
przeszkody, jak  np. z Polską.

W  p rak tyce  p rzydz ia ł dewiz dokonyw a­
ny  jest po przedstaw ieniu  fak tu ry , św iadec­
tw a  pochodzenia oraz dowodu w ystaw ionego 
przez włoski urząd  celny, stw ierdzającego, że 
tow ar zagraniczny  w szedł na tery  tor jum  cel­
ne W łoch i został oclony.

N ależy zaznaczyć, że do dekretu król. z 
dnia 8 g rudn ia  1934 roku Nr. 1942 zostały 
w prow adzone zm iany odnośnie obowiązku 
zgłaszania Bankowi W łoskiemu wysokości, 
posiadanych  w ierzytelności zagranicznych 
względnie obligacyj zagranicznych łub  wło­
skich, em itow anych zagranicą.

M ianowicie włoskie banki, firm y, spółki, 
osoby praw ne, m ające swą siedzibę we W ło­
szech lub posiadłościach, w inny sk ładać ze­
znan ia  o zm ianach w wysokości posiadanych 
w ierzytelności zagranicznych itp., k tóre n a ­
s tąp iły  po 31 g rudn ia  1934 —: co miesiąc — 
zam iast co dni 15. N atom iast wszyscy inni 
obyw atele włoscy w królestw ie, jak  i posia­
dłościach, w inni zgłaszać zm iany w w ysoko­
ści posiadanych  w ierzytelności zagranicznych 
itp. co trzy  miesiące, zam iast co dni 15.

Pozatem  zostaje nałożony na obyw ateli 
obow iązek zgłoszenia rów nież tych w ierzy­
telności zagranicznych, k tóre nabyte zostały 
już  po 31. 12. 1934. P . I . E ,  :

IMPORT BLACHY CYNKOWEJ DO  MA- 
ROKKO.
Marokkio! im portow ało  w r. 1933 następu ­

ją c e  ilości b lach y  cy n k o w ej:
z B elg ji 102 tony  178.000 frs
z P ran e j i 62 toiny 127.000 frs
in n e  k ra je _____ 1 tony_______1.000 firs

Razem  165 toin 306.000 frs
B lacha cynkow a używ ana je s t w M arok- 

ko  p raw ie  w y łączn ie  dio. k ry c ia  dachów  p ro ­
w izorycznych  szop i b u d y n k ó w  gospodar­
czych, na leżących  do D y rek c ji Robót Publi­
cznych, pozatem  nie z n a jd u je  ona w M arok- 
ko  w iększego zastosow ania głów nie ze w zglę­
d u  n a  c iep ły  k lim at. B udynki w  Ma rok ko 
p o s ia d a ją  poziom e dachy  w ykonane z ce­
m entu, z w y ją tk iem  m ałe j ilości zabudow ań 
fabrycznych , k tó re  m ają  d ac h y  z fa liste j 
b lach y  żalaznej i cynkow ej.

W yjątkow e zastosow anie z n a jd u je  b la ­
cha cynkow a w  okresach  w alki z szarańczą, 
m ianow icie d la  pow strzym an ia  j e j  posuw a­
n ia  się n a  ziemi robione są zag rody  z b lach y  
c y n k o w e j g ład k ie j od 50 do 75 cm. w yso­
kości. —

P rzem ysł rzem ieślniczy w Ma rok ko u- 
żyw a w  bardzo  m ałe j ilości b lachę  cynkow ą, 
bowiem  p raw ie  w szystk ie  p rzedm io ty  uży tku  
dom owego (w iadra, w an n y  i 1. p.) są ardtpor- 
tow ane z zag ran icy  w  stan ie  gotowym .

M arokko im p o rtu je  n astęp u jący  gatunek  
b lac h y  cynkow ej:
a) b lac h a  cynkow a w zw ojach, a rk u szy  roz­
m iarów  2X1 m ir. p rz y  n u m era c ji techn icz­
ne j od Nr. 7 do Nr. 15. C ena tego  gatunku  
b lac h y  w ynosi (gatunek  b e lg ijsk i „la v ieille 
m ontagne") 127 — 130 fr. fr. za 1 q  cif C asa­
blanca.



N ieznaczny im port b lachy  cynków  e j do 
M arokka tłum aczy  się k o n k u re n c ją  żelaznej 
b la c h y  ondn łow anej i ga lw an izow anej, k tó ra  
sp rzedaw ana je s t w paczkach  po 10 a rk u szy  
rozm iarów : d ługość 5-10 stóp ang., szerokość 
w ynosi 8 fa l po  3 pouces ang. G rubość tej 
b la c h y  w ynosi 5/10 mm. C ena: 82,50 —• 85 fr. 
fr. za 1 q  cif C asablanca.

W obec tego, że B e lg ja  je s t  głów nym  
ek sp o rte rem  b lac h y  cy n k o w ej do M arokka, 
b lach a  po lsk ie j p ro d u k c ji  m ogłaby  znaleźć 
nabyw ców  ty lko  w w y p ad k u  ko n k u ren cy j­
ności cen.

DOSTAW Y KOMPLETÓW SKRZYNKO  
WYCH D O  INDYJ HOLENDERSKICH.
W zw iązku z istniejącem i w In d jach  Hol. 

m ożliwościami zbytu  kom pl. sk rzynk . trip lexo- 
iwych, n a leży  zw rócić uw agę, że „T he R u b b er 
T rad e  A ssociation of L ondon", o b e jm u jąca  
w iększość p ro d u k c ji św iatow ej kauczuku , 
w prow adz iła  z końcem  ro k u  1934 sp ecja lne  
p rzep isy , do tyczące opakow an ia  kauczuku , 
przeznaczonego na eksport. P rzepisy  te m a­
j ą  zastosow anie do w szystk ich  k o n trak tó w  
c. I, f. i f. o. b. w  odn iesien iu  do w szystk ich  
k ra jó w  za w y ją tk ie m  S tanów  Z jednoczo­
nych  i K anady. M aja  one rów nież zastoso­
w anie  i do eksportu  k au czu k u  z In d y j H o­
lendersk ich .

W  m yśl tych  p rzep isów , sk rzyn ie , do­
puszczone do opakow an ia  k auczuku , m uszą 
b y ć  now e, sporządzone z tripiłexu z je d n a ­
kow ego g a tunku  d rzew a. D eseczki m ają  
mieć grubość m inim alna 4 mm. i m uszą scho­
dzić  się zupełn ie  szczelnie. M uszą b y ć  one 
dobrze w ykończone. C ała  sk rzy n ia  w in n a  
w ażyć niem niei ja k  13 łbs w chwili załado­
w an ia  na  s ta tek  i n iem n ie j ja k  1214 łbs po 
p rzy b y c iu  doi p o rtu  p rzeznaczen ia , łącznie 
z d rew nianem i kan iam i, obiciam i b łasza ne­
nii i gw oździam i. Sam e części trip lexoW e w in ­
ny  w ażvć (bez kantów ) 9 i pół lbs n a  skrzynię 
w  chw ili p rz y b y c ia  dio p o rtu  przeznaczenia. 
S tan d arto w y  w y m iar sk rzy ń  w ynosi 24 cale 
X  19 cali. K a n ty  d rew n ian e  w in n y  być  g ła ­
dzone, a  okucia  m etalow e w in n y  odpow iadać 
30 s tan d a rto w y m  k a lib rom  birm ingham skim  
(30 B irm ingham  S ta n d a rt G auge). N iestoso­
w an ie  się do p o w y że j podanych  p rzep isów  
d a łe  o d b io rcy  p raw o  do dochodzen ia  w szel­
k ich  sh a re  o  uszkodzenie tow aru , w y n ik a ją ­
cych z jakości opakow ania.

Pow yższe p rzep isy , stosow ane w Ind jach  
H olendersk ich , spow odow ały p ew n ą  pod ­
w yżkę cen kom pletów  trip lex o w y ch  oiraz 
zw iększenie im portu  tow aru  eu rope jsk iego  
w  tym  zakresie.

R ów nocześnie jed n a k , w edle w iadom oś­
ci p raso w y ch  z S ingapore, tam te js i ek sp o r­
te rz y  kauczuku  p ró b u ją  pakow ać  ten  a r ty ­
k u ł n a  ekspo rt w  podw ójne  w o rk i p a p ie ro ­
we. R ezu lta ty  podobno są zupełn ie  zadow a­

la jące . W razie  szerszego zastosow ania tego 
now ego i taniego sposobu pakow ania, zapo­
trzebow an ie  n a  pow yżej p o d an y  s ta n d a rto ­
wy tr ip le x  m oże idee zm niejszeniu .

ZWOLNIENIE IMPORTERÓW TOWARÓW  
POLSKICH OD SKŁADANIA ZA­
ŚWIADCZEŃ PODATKOW YCH W JU- 
GOSŁAWJI.
W ydział D ew izow y jugosłow iańsk iego  

Min. F inansów  zarządził, n a  sk u tek  p o d ję ­
tych  ze s tro n y  Poselstw a R. P. s ta rań , zw ol­
n ien ie  im porterów  tow arów  po lsk ich  od (obo­
w iązku sk ład an ia  zaśw iadczeń podatkow ych  
w ym aganych  p rz y  w p łacan iu  należności za 
im portow any  tow ar. O dnośne polecenie  zo­
stało w ydane  p rzez  M inisterstw o F inansów  
B ankow i N arodow em u.

WYSYŁANIE PRZESYŁEK PRZEZ KON­
STANCĘ D O  PALESTYNY.
K onsulat R. P. w Tel-A vivie zaobserw o­

w ał częste w ypadki, w k tó ry ch  polscy n ad aw ­
cy drobniejszych przesyłek w kom unikacji 
polsko - rum uńsko - lew an tyńsk iej via Kon­
stanca do P alestyny , — nie p rzesy łają  odbior­
com dokum entów  nadaw czych, potrzebnych 
do odbioru danej przesyłki.

M ożliwem jest, że eksporterzy nie odróż­
n ia ją  tych  „listów  przew ozow ych - konosa­
m entów ", w ydaw anych  przez polskie U rzędy 
S tacyjne odrazu franco port odbiorczy, od 
kolejow ych listów  przew ozow ych, k tórych 
ad resa t nie musi p rzedk ładać  p rzy  odbiorze 
tow aru . Liczą więc, że p rzesy łka  będzie ad re ­
satow i doręczona bez przedłożenia dokum en­
tów  załadow czych.

Tym czasem  list przew ozow y - konosa­
m ent jest papierem  m orskim , k tó ry  może być 
cedow any zapom ocą indosu, tak , że przedło­
żenie jego jest leg itym acją  do odbioru tow aru. 
Jeżeli w ięc ad resa t zgłasza się d o  odbiór bez 
iego dokum entu , w ładze celne odm aw iają w y ­
d an ia  tow aru, poniew aż nie posiadają żad ­
nych dowodów na to, że konosam ent nie zo­
sta ł w  m iędzyczasie przeniesiony na inną oso­
bę. k tó ra  zgłosi się po tow ar.

W  w yją tkow ych  w ypadkach  m ożna taki 
tow ar w ydobyć, sk ładaiąc  list gw arancy jny , 
m ogący stanow ić dowód, że n ik t inny  się nie 
zgłosi, a dokum enty  zostaną dodatkow o przed­
łożone. N orm alnie jednak  tow ar pozostając 
w  sk ładach  celnych, traci w artość; albo ulega 
zepsuciu, a rów nocześnie n a ra s ta ją  koszty 
m agazynow e.

W  celu uniknięcia s tra t i innych tru d n o ­
ści, trzeba, b y  nadaw cy  przesyłek w  kom uni­
kacji polsko - rum uńsko - lew an tyńsk iej w y ­
syłali dokum enty  nadaw cze na adres odbior­
ców na tychm iast po w ysyłce tow aru . Już sa ­
mo bowiem  opóźnienie w  nadejściu  doku ­
m entów  pow oduje koszty  m agazynow e. N a­
daw ca może natom iact zawsze dom agać się od



polskich urzędów' kolejow ych w ydania  d u ­
p lika tu  tak ich  listów  przew ozow ych-konosa- 
m entów, o ile po trzebu je  ich do swoich aktów .

ZMIANY PRZEPISÓW CELNYCH I DEW I 
ZOWYCH ZANOTOW ANE PRZEZ 
P. I. E. W OKRESIE O D 17 DO  27 STY­
CZNIA 1935 R.

AUSTRALIJSK I ZWIĄZEK. Z d n iem  7 g ru dn ia  
1934 r. w p ro w ad zo n o  ca ły  szereg  zm ian w ta ry f ie  
ce lne j  a u s t r a l i j s k ie j .

A USTRJA. W D zienn ik u  t J s ta w  z dnia  7 s tycz­
nia 1935 r. u k a za ło  się rozporządzenie ,  na  mocy k tó ­
rego w p ro w a d z o n y  zosta je  z d n ie m  1 m a rc a  rb. p r z y ­
mus zn a k o w an ia  k r a j e m  pochodzenia  im p o r to w an e ­
go ryżu .

BRAZYLJA. W e d łu g  in fo rm a c y j  p rasow ych , wo­
bec zap ła ty  r a t y  d ługów  p ła tn e j  14. I. 35 w wys. 525 
tys. Ł. w 'bankach  lo n d y ń sk ic h  został tym czasow o z a ­
w ieszony p rz y d z ia ł  dew iz na  cele im po rtu  z zagranicy . 
Z ty ch  sam y ch  in fo rm a c y j  w yn ik a ,  że za rządzen ie  to 
stanow ić  m a  w stęp  do p la n o w a n e j  zm iany  u s taw o d aw ­
stw a  dewizowego, k tó r e  w m yśl p rze w id y w a ń  ma b y ć  
złagodzone.

C ZEC H O SŁ O W A C JA . Z w ażnością  od 17. I. 1955 
zaszereg ow an y  został do sys tem u  pozwoleńiowego 
p rzyw ó z  fe r ros i l ic ium  z poz. 428a.

F e rro s i l ic iu m  z poz. 428 ex  c) pod lega  re g la m e n ­
tac j i  od 28 g ru d n ia  1954 r.

EGIPT. Z dn iem  I s tyczn ia  1955 r. o bow iązu je  
p rz ed k ład an ie  św iadec tw  pocho dzen ia  p rz y  im porc ie  
n a s tę p u ją c y c h  a r ty k u łó w :  masła, j a j ,  pszenicy  i mąki 
pszennej ,  ry żu  n ie łuskanego ,  k u k u ry d z y ,  cuk ru ,  h e r ­
baty , o rzechów  ziem nych , k o p ry ,  fosfatów n a t u r a l ­
nych, am on ju m , w ap ien ia ,  d re w n a  iglastego obrob io ­
nego, celulozy, sk ó r  b yd lęcy ch ,  w e łn y  owczej, n a f ty  
oczyszczonej, że laza  lanego  i s topów, żelaza i stali, 
m iedzi i t. p. Św iadectw a te m uszą b y ć  w kon su lac ie  
eg ipsk im  legal izow ane.

E K W A D O R . W  dniu  5. I. 1935 w eszły  w życie 
p o d w y żk i  s taw ek  ce lnych  d la  w ie lu  a r ty k u łó w  w wys. 
50% d o tychczasow ych  s taw ek . U staw a p rz e w id u je  
możność u d z ie lan ia  zn iżek  we w za je m n y c h  uk ładach  
h and low ych ,  j e d n a k  bez  s tosow an ia  k lauzu l i  n a jw ię k ­
szego u p rzy w ile jo w a n ia .  Do to w aró w  jap o ń sk ich  sto­
su je  się d op ła tę  w wysokości 100%.

U staw a  z 17 l i s to p a d a  1954 zniosła obow iązek  od­
d aw a n ia  25% dewiz p o ch od zących  z ekspor tu  kau czuk u  
i k a p e lu szy  s łom kow ych.

ESTO N JA. Zagran iczne  i k r a j o w e  środki p ła tn i ­
cze m ogą  b y ć  p rz e k a z y w a n e  zagran icę  d rog ą  p r z e k a ­
zów pocz tow ych  ty lko  za pozw oleniem B an ku  E stoń­
skiego. Bez zezw olen ia  wolno p rz ek azy w a ć  ty lk o  k w o ­
ty  do w ysokośc i 5 k o ro n  dziennie, p rzy cze m  p o d s ta ­
w ian ie  in n y c h  osób do p rz e k a zó w  je s t  k a ran e .  P rz e ­
sy łk i za p o b ran iem  rów n ież  w y m a g a ją  pozw olenia  
B an k u  estońskiego.

W  zw iązku  z zaw arc iem  t r a k ta tu  z N iemcami 
w pro w adz i ł  rząd  ca ły  szereg  zmian w ta ry f ie  celnej 
estońsk ie j ,  w p ro w ad zo n y  został m. in nem i szereg  u z u ­
pełnień, j a k  rów n ież  zm ianom  u leg ła  n om en k la tu ra .  
W iększość zm ian  pos iada  c h a ra k t e r  b a rd z ie j  techn icz­
ny, je d n a k ż e  w prow adzono  rów nież  cła ochronne.

Zwyżce u leg ły  cła na k u k u ry d z ę ,  soczewicę, groch 
i fasolę. — Podw yższone  zostało rów nież  cło na  kasze. 
— P o za tem  w y m ien ić  n a leż y  w p row ad zen ie  cła n a  n a ­
wozy sztuczne im p orto w an e  w w o rkach ,  k tó re  w ynosi 
obecnie  0,0025 koron  od 1 kg.

F IN LA N D JA . Z p re m i j  ekspo r to w y ch  k o rz y s ta ją  
n a s tę p u ją c e  p r o d u k ty  h odow lane : masło, se r  tłusty,
se ry  p u d e łk o w e  w ysoko-t łuste ,  j a j a  kurze , w ieprzow i­

na, Świnic żywć, mięso ren iferow e. K ontro lę  nad 
udz ie lan iem  p re m ij  i cenam i ry n k o w em i s p r a w u je  
urząd  ro ln iczy p rzy  Min. Rolnictwa.

GRECJA. Nowy sys tem  han d lu  zagran icznego  
w ejdz ie  w życie dopiero  z d n iem  1 k w ie tn ia  1935 r„ 
a nie, j a k  poprzednio  zamierzano,' I s tyczn ia  1935 r.

H1SZPANJA. W h iszpańsk im  D z ien n ik u  Ustaw 
z d n i a -2 g ru d n ia  1934 r. ogłoszony został d e k re t  m i­
n is te rs tw a  p rzem y słu  i handlu ,  u s ta n a w ia ją c y  k o n ty n ­
gent na  w ęgiel d rzew n y  na rok  1935 w wysokości 
32446 m :l; ilość ta  odpow iada  p rzec ię tnem u im portowi 
w la tach  1951/33. Rozdział ko n ty n g en tó w  m iędzy  po­
szczególne państw a d o k o n y w an y  będzie, p rzez  Między- 
m in is te r j  a lną  K om is ję .

li lSZPA NJA . Ustanowione zostały  na rok 1955 
k o n ty n g e n ty  na n a s tęp u jące  a r ty k u ły :  poz. 622 m a te r ­
ja ły  e lek t ry cz n e  tr an s fo rm a to ry ,  dy na m o m aszy n y  itp. 
2050 g. — poz. 268 b la ch a  że lazna  i s ta low a — 12-2792. — 
poz. 722 — wozy ciężarow e — 11622 kg  — poz. 826 
esenc je  k w ia tow e — 45013 kg — poz. 499 c) m oto ry  
spal inow e — 14510 g.

IRLANDJA. Rozporządzeniem  z dn ia  15 stycznia 
1935 r. z m ocą ob ow iązu jącą  od dn ia  16 s tyczn ia  rb. 
sk o n ty n g en to w a n y  został im p o rt  pończoch i sk a rp e tek  
z jed w a b iu  n a tu ra ln eg o  i sztucznego.

O bniżone  zostały p re m jc  w yw ozow e na świnie 
z 53% n a  28% ad val.; słoninę z_28 na 22%%.; słoninę 
z 24 na 20 s. od cws. i w ieprzow inę z 15 s. na 12 s. — 
od cws.

Na okres  od 3 g ru d n ia  1934 do 31 s tycznia  1935 
ustanowiono nowe p re m je  w yw ozow e na  żyw e in d y k i  
ek sp o r to w an e  do W. B ry ta n j i  i pó łnocne j I r land ji  
w wysokości cła angielskiego. P re m ja  w ywozow a na 
indyki -bite pozosta je  bez zm iany  (5 d. od 1 Ib.)-

1SLANDJA. D e k re te m  z dn ia  16 l istopada 1934 r. 
zm onopolizow ano im port  zapa łek  i b ib u łk i  p a p ie ro ­
sowej.

NIEMCY. W D zienn iku  Ustaw z dn ia  19 s tycznia  
1935 r. ogłoszone zostało rozporządzenie ,  w p ro w a d z a ­
ją c e  zm iany  w n iem ieckie j ta ry f ie  c e lne j ;  powyższemi 
zm ianam i ob ję te  zostały  po zy c je  74 i 75, (drewno d ę ­
bowe, bukow e, jes ionow e itp.) poz. 76 — d rew no  d ę ­
bowe, b u k o w e  — 1,50 od kw in ta la ,  lub 1.2 RM od 1 m s 
i poz. 192 — o tręb y  sp ro w adzo ne  dla celów uszlachet­
n ia jąc y c h  o t rz y m an ie  po p rze m ia le  jęczm ien ia ,  owsa 
i g roch u  jad a ln eg o  — bez cła (dod. 2 RM — 1 q.) D la  
in ny ch  o t r ą b  niż w y że j  w ym ien ione ,  sp row adzonych  
d la  celów p a s te w n y c h  i d la  po trzeb  ro ln ic tw u cło w y ­
nosi do 31 m a rc a  1955 r. — 2 RM — q. — dla o trąb  
ję cz m ien n y ch  i o t r zy m an y ch  z p rze rób k i  g rochu  — 
I RM za 1 q. poz. 194. — O d pad k i  z p rz e ró b k i  k le ju  
/  k u k u ry d z y  sp row ad zane  d la  celów p as tew n y ch  do 
dn ia  31 m a rc a  1955 r. o p łaca ją  cło w wysokości 1 RM 
za 1 q. Pow yższe rozporządzen ie  wchodzi w  życie 
z dn iem  11 lu teg o  1935 r.

N O R W E G JA . Z dn iem  I stycznia  1935 r. w ejdzie  
w życie zn iżka  cła na  świeże j a b łk a  i g ruszki i będzie  
wynosić  20 drów  +  80% d o d a tk u  tj. łącznie  36 drów 
od 1 kg  (dot. 40 drów +  80% tj.  72 drów  od 1 kg).

STANY ZJEDNOCZONE. Z dn. 15 lutego 1935 r. 
w e jdz ie  w  życie d e k re t  p re z y d e n ta  o bn iż a jący  s taw kę  
ce lną  na piwo z 1. na 0.50 $  od I galonu.

WENEZUELA. R ozporządzen iem  z d n ia  I listo­
p a d a  1954 r. w p row adzono  p rz y m u s  p rzed k ład an ia  
św iadec tw a  pochodzenia  p rz y  im porcie  smalcu, ś w ia ­
dectw a te  m u szą  b y ć  legalizowane.

WŁOCŁIY. Zakaz p rz y w o z u  mięsa w ieprzow ego 
w pro w ad zo n y  d e k re te m  z dn. 5. 12. 34 r. n ie odnosi się 
do t r a n sp o r tó w  p rzeznaczo ny ch  do s t re f  wolnocłowych.



MOŻLIWOŚCI HANDLOWE I EKSPORTOWE

FIRMY ZAGRANICZNE POSZUKUJĄCE KONTAK­
TU Z EKSPORTERAMI POUSKIMI.

A g en tu ro w a  f i rm a  w Jo h a n n e s b u rg u  (U nja  Pol. 
A fry k a ń sk a )  in te re su je  się ob jęc iem  p rzed s ta w ic ie l­
s tw a  po lsk ich  w y tw ó rn i  a r ty k u łó w  ceram icznych ,  
g a rn ca rsk ich ,  in s t ru m en tó w  m u zy c z n y c h  i w yro bó w  
zegarm is trzow sk ich  (tanie zegarki,  zegary ,  bu dz ik i  
itp.) P/452/59/Ż.

P o w a ż n a  f i rm a  w C ap e to w n  in te re su je  się im ­
p o r tem  b u te le k  w szelk iego  ro d z a ju  z, Po lsk i P/45I/63/Ż.

F i rm a  czechosłow acka in te r e s u je  się im p o r te m  
o dp adk ów  szk lany ch  (skorup.) .P/1448/63/Ż.

F i rm a  w łoska  p rag n ie  o b ją ć  p rzeds taw ic ie ls tw o  
p o lsk ie j  f a b ry k i  w ó dek  i l ik ierów. P/1087/32/Ż.

PRZEMYSŁ I HANDEL RYBNY
BUDO W A CHŁODNI ŚLEDZIOWEJ 

W GDYNI.
ju ż  w  na jb liższych  d n iach  rozp isany  b ę ­

dzie p rzez  U rząd M orski w G dyn i p rze ta rg  
na  rozbudow ę C h łodn i R ybne j. P rz e ta rg  do­
tyczyć  będzie  b udow y  gm achu składow ego 
o czterech  poziom ach (p arte r i t rz y  p ię tra )  o  
podstaw ie  około ty siąca  m etr. k w ad r, i ogól­
nej po jem ności około 30 ty sięcy  ca ły ch  b e ­
czek śledzi po  160 kg. każda. N a każdym  po­
ziom ie będzie  dw ie do czterech  kom or sk ła ­
dow ych.

D otychczasow a C h łodn ia  R ybna  posiada  
n iep ro p o rc jo n a ln ą  do sw ej pojem ności in s ta ­
lac ję  chłodniczą. Tak, u rząd zen ia  ch łodnicze 
C hłodn i P o rto w ej p rz y  nabrzeżu Polsk iem  
p rz y  w y d a jn o śc i ch łodniczej ty lk o  dw a r a ­
zy  w iększej m ag azy n u je  20 razy  w ięce j to ­
w aru .

W zw iązku  z powyższern izolow ane k o ­
m ory  chłodni śledziow ej (nowej) będą  ch ło­
dzone za pomocą is tn ie ją cy c h  urządzeń m a­
szynow ych w  dotychczasow ej C hłodni R y b ­
n e j i  p rzew id z ian a  je s t ty lk o  jedna  dodatko ­
w a sp ręża rk a  dw ustopniow a, am oniakalna. 
K osztorys now ej ch łodni w yniesie  ok. m iljo- 
na  złoitych. S tan ie  ona pom iędzy  H alą  R y b ­
ną a  m agazynem  śledziow ym  w  p ie rw sze j 
linji; n ab rzeża  angielskiego.

Is tn ie je  obaw a w kołach  za in teresow a­
nych  składow aniem  p rzedn i ej szych g a tu n ­
ków  śledzi w G dyni, że b udow a chłodni śle­
dziow ej ze w zględu na pew ne form alności 
może się opóźnić, p rzez  co w jes ien i r. b. nie 
będzie m ogła b y ć  oddaną doi uży tku . G dyby  
natom iast ch łodnia  została w ykończona w 
sie rpn iu  dochód z ek sp lo a tac ji jednego  se­
zonu p rz y  pełneni w y k o rzy s tan iu  je j  da łby  
w p ły w u  50.000 złotych.

U ruchom ien ie  chłodni śledziow ej będzie 
m iało d la  rozw oju  gdyńskiego  h an d lu  solo-

P irm a  w M ontrea lu  (Kanada) in te re su je  się im ­
p o r te m  w y ro b ó w  sz k la n y c h  z Po lsk i.  P/2164/63/Ż.

F i r m a  b e lg i j s k a  p o sz u k u je  dostaw ców  włosów 
u ży w a n y c h  do fa b r y k a c j i  p e ru k  d la  lalek. P /1951/ 
69/Sz.

F i rm a  an g ie lsk a  p o szu k u je  dostaw ców : p rzybo- 
ró w  spor tow ych ,  pa p ie ru ,  w yr .  szk lanych , oraz  o b u ­
wia z podeszw am i d rew n ian em i,  u ży w a n em i przez 
ry b a k ó w  i robotników - P/1751/21/Sz.

Bliższe in f o rm a c je  w  pow yższych  sp raw ach ,  u z y ­
skać  m ogą  za in te re so w an i  e k sp o r te rz y  w P ań s tw o ­
w y m  In s ty tu c ie  E ksp o r to w ym . P r z y  zgłoszeniu n a le ­
ży pow o łać  się n a  odnośny  n um er .  F irm y , k tó r e  nie 
p ozo s taw a ły  do tychczas w  b liższym  k o n ta k c ie  z In ­
s ty tu tem , w in n y  n ades łać  jedno cześn ie  swe re fe ren c je .

NA WYBRZEŻU
n ym  śledziem  d ecy d u jące  znaczenie, gdyż 
G dyn ia  będzie  m ia ła  m ożliw ości sk ładow ania  
i dysponow ania  n iezależn ie  od p o rg , roku  
w szelkiem i ga tunkam i solonych śledzi, s ta jąc  
się p rzez  to  w  pełnen i tego słow a znaczeniu  
sam odzielnym  ośrodkiem  h an d lu  śledzio­
wego1. —

KRONIKA
-  CENY NA ŚLEDZIE SOLONE NA RYNKU 

GDYŃSKIM. W  porc ie  ry b a c k im  w  G d y n i  no tow ano 
15-go lu tego  n a s tę p u ją c e  cany  za oclone śledzie solone, 
loco w agon  p a r t  ry back i ,  za je d n ą  ca łą  beczkę, za 
go tów kę w  złotych.
ŚLEDZIE O K R E SU  YARMOUTH:

Im portowane angielsk ie „Yarmouth14. Sm ali  m a t ­
ties I t r a d e  85, tak ież  o rd in a ry  78, tak ież  t. zw. t r ó jk a  
B loom fie ldsa  ( jedn e j  z trzech  angie lsk ich  znanych  
firm) 86, m a tties  I t r a d e  85, tak ież  o rd in a ry  78, tak ież  
„ t r ó jk a "  86, m atfu l ls  I  t r a d e  89, tak ież  o rd in a ry  78. 
spemts 65.

Im portowane holenderskie, sezonu Yarmouth.
Smali m at ties  o rd in a ry  7t. m at ties  o rd in a ry  72, mat- 
jn l ls  o rd in a ry  73.
SZKOCKIE ŚLEDZIE:

Im portowane angielsk ie m atties  80.
ISLANDZKIE ŚLEDZIE:

O ryginalne islandzkie m at j asy 88.
N O R W E S K IE  ŚLEDZIE:

Tak zw ane islandzkie prze rob io ne  (behandelte)  
65, Slee i  V aar  z r. 1933 — 30, tak ież  z r. 1954 — 33. 
tak ież  z ro k u  1935 — 36. śledzie c ięte (Schneideherin- 
ge) 30/40 sz tukow e do  50/60 sz tuk  na  kg z g ru dn ia  
1934 ro k u  83.

W obec b r a k u  szkock ich  m a t ja só w  p ró b u je  się za ­
p row adzić  na ry n k u  w szelk iego  ro d z a ju  nam iastk i  
„Ersatze",  do k tó r y c h  zaliczyć m o żna  n o rw esk ie  lekko  
solone śledzie, p rz y g o to w y w an e  spec ja lnem i sposoba­
mi. I tak  m a m y  t. zw. „S lofu ls-m atjesy" :  pełne, o z a ­
w artośc i  od 375 do 425 sztuk śledzi w  dużej beczce



i  próżne, o ilości od 775 do 825 sztuk śledzi w d uże j  
beczce, sp rz ed a w an e  loco wagon, oclone w  cenie od 
52 do 54 zl za 1/1' Czyli ■ dużą  beczkę. In n y  ga tun ek  
„m at je só w  no rw esk ich"  o ilości 475—500 szt. śledzi w 
połówce (mala beczka) sp rzedaw ano , oclone, po 96 zl 
za dw ie  połówki.

Inne ry b y  im portow ane: oclone, franco  wagon, 
w groszach za kg: dorsze duń sk ie  oczyszczone bez 
głów, św ieże  60 gr za kg ; Belgja .  śledzie  świeże w 
lodzie 9 do 12 szt. na kg  46 gr za  k g ;  N o rw eg ja :  śledzie 
św ieże  w łodzie 4 'szt. ina kg  52 gr za kg; śledzie z a ­
m rożone 56 g r  za  kg .

P rzeróbka  uszlachetn iająca z im portow anego  s u ­
row ca  F -a  PO L O N IA : oclone, f ranco  wagon: śledzie 
solone, f rancusk ie ,  p e łn e  .za 1/1 t. zn. d u ż ą  beczkę  65 zł, 
ś ledzie solone, b e lg i js k ie  p u s te  za 1/1 beczkę  60 zł. 
ś ledzie  solone szwedzkie ,  30/40 do 50/60 na kg  za l/ l  
beczkę  72 zł, ś ledzie  solone, o ry g in a ln e  ja rm u ck ie ,  II 
t r a d e  75 zł, w  środę  20 bm. o czek iw any  s ta tek  z Belgji 
ze ś ledz iam i świeżem i w lodzie, od 8 do 11 sztuk na  kg  
46 g r  za k g  oclone.

Polskie połow y: szpro ty  świeże, płaciło  PZRM. r y ­
bak om  6 g r  za kg, s z p ro ty  świeże p ła c i ły  w ędza rn ie  
na  pó łw ysp ie  6,6 g r  za kg , szp ro ty  św ieże p łac i ły  w ę­
dza rn ie  w  G d yn i  7 g r  za  kg ; szp ro ty  wędzone, sp rze­
da w a ły  w ędzarn ie ,  w agonow o od 32 g r  do 36 g r  za kg: 
szp ro ty  w oliwie, sk rzy n ie  a 100 puszek ,  za puszkę  A  kg 
57 g r—G d y n ia ;  szp ro ty  w oliwie, z d ostaw ą do m iejsco­
wości w Polsce 62 gir; szp ro ty  <w oliwie, z p ro d u k c j i  ze ­
sz łorocznej 40 gr — G d y n ia ;  łosoś św ieży  mały , p ła ­
cono ry b a k o m  w Helu 416 g r /k g :  łosoś duży, płacono 
r y b a k o m  w H elu  432 gr/kg .

N a r y n k u  solonych śledzi ceny  bez zmian: n a o ­
kół o d czu w a jący  się b r a k  n iek tó rych  ga tun kó w  śledzi 
nie p row adził  do zw yżki,  lecz do w y b ieg ó w  w formie 
w p ro w ad zan ia  g a tu n k ó w  zastępczych, o .niższej cenie.

Ich większe lub chociażby i m nie jsze  pow odzenie  do­
wodzi, że si ła  nabyw cza  r y n k u  nie sięga obecnego w y ­
sokiego poziom u cen. W obec zbliża jącego się postu 
nie można się spodziewać za łam an ia  się cen, je d n a k ż e  
i w iększego ożyw ien ia  w zasadniczych  ga tun kach  nie 
(należy się spodziewać i raczej  śledzić .należy dalsze 
ożyw ien ie  z no w o w prow adzanem i ga tu nk am i,  nie ma ją-  
cemi jeszcze n aw e t  d o b rz e  usta lonej m ark i.

REALIZACJA BUDOWY ZAMRAŻALNI RYB 
MORSKICH W GDYNI. Morski Ins ty tu t  R yback i w 
,G dyni,  p rzek az a ł  M inisters twu P. i H and lu  zeb rane  
o fe r ty  na budow ę zam raża ln i  o w y da jno śc i  20 ton ry b  
,na dobę, k tó r a  to z am raża łn ia  m a  b y ć  z a in s ta low an a  
w pomieszczeniach Chłodni R ybnej.  W najbliższych 
tygodniach  m a być  u ruch om ion a  rów nież  d ru g a  z a m ra ­
ża  In i a  w m ag azy n ie  PO L O N  JI w porc ie  ry b ack im  
w Gdyni.

-  POLSKA SZKOLI MOTORZYSTÓW - RYBA­
KÓW DLA DALEKOMORSKICH POŁOWÓW. Jak
w iadom o w połowach n a  M orzu P ó łno cnem  za trud n ia  
,się obecnie ty lko  ry b a k ó w  polskich, w y k o n y w n ją ey ch  
czynności na jm n ie j  płatne, r y b a k ó w  pokładow ych  
zw ykłych .  Nie maimy jeszcze k ap i tan ó w  i rybuków - 
m ech an ik ów  d la  p arow ców  czy m otorow ców  rybackich  
ry b o łó w s tw a  śledziowego. A by  temu zaradzić, rozpocz­
n ie  się ju ż  w bieżącym  tygodniu  w lokalu Szkoły M or­
s k ie j  w Gdyni,  ku rs  m echan ik ów  ryb akó w , ma k tó ry  
p rz y ję to  w yłączn ie  ty lk o  20-tu ryb akó w , k tó rzy  o<j- 
byli p r a k ty k ę  na s t a tk ach  MEWY jed y n eg o  polskiego 
tow. dla po łow ów  śledzi na Morzu Północnem . Po u k o ń ­
czenie ku rsu  p rze w id z ian a  jest dalsza p ra k ty k a ,  nu 
s ta tk ac h  MEWY z im u jący ch  w Gdyni,  k tó re  p rzed  let­
n im  w y jazd em  na  połow y śledzi odbędą  re j sy  szkol­
nie n a  m orzu  B ałtyck iem . Koszta kursu  m echan ików  
p o k r y ć  ma Morski In s ty tu t  Rybacki i Tow. D ałek .  Pol. 
M EW A .

RYNEK PRODUKTÓW SPOŻYWCZYCH

SYTUACJA NA RYNKU ZIEMNIACZANYM.

M iesiąc styczeń  rb. z pow odu silnych 
m rozów  i 'innych w arunków  atm osferycz­
nych  n ie  nadaw ał się do obro tu  z iem niaka­
mi. Z resztą corocznie w  hand lu  ziem niacza­
nym  m iesiąc ten  s tanow i t. zw. loikres m ar­
tw y. Jedyn ie  dokonyw ano  sp rzed aży  w 
d robnym  deta licznym  handlu  i to p rzew aż­
nie w sk lepach  spożyw czych. Za 1 kg  p łaco ­
no d o  10 g roszy  loco skład.

E ksporterzy  ziem niaków  zarów no jad . jak  
i sadzeniaków  czynią bardzo  in tensyw ne za ­
biegi o u lokow anie  na eu rope jsk ich  rynkach  
zibytu pow ażn iejszych  ilości. D latego  zarów ­
no  Zw iązek E ksporte rów  Ziem niaków  w  T o­
run iu  ja k  i indyw idualn i ek sp o rte rzy  w  m ie­
siącu styczn iu  p ene trow ali ry n k i zby tu , co 
dało  pozy tyw ne w ynik i.

Is tn ie ją  pew ne m ożliw ości u lokow ania 
ziem niaków -sadzeniaków  w Belgji i we Kran- 
eji, jednak  już  w  styczniu  eksporterzy  ho­
lenderscy zjaw ili się na rynku  belgijskim .

o fe ru jąc  sadzeniak i p o  b a rd z o  n isk ich  ce­
nach i na  ko rzystnych  w aru n k ach  zapłaty . 
K onkurencja dla polskiego eksportu jest d la ­
tego dość n iebezpieczna, że firm y  eksporto ­
we p o lsk ie  ^pracujące poza  Zw iązkiem  E k ­
sporterów  Ziem niaków w Toruniu, sk ładają  
o ferty  w  sposób chao tyczny  i n ieuzgodniony, 
u ła tw ia ją c  k o n k u ren c ji u trzym an ie  się  ry n ­
ku, gdyż w y s tę p u je  ona z w arcie i jednolic ie .

Z aw arto  ju ż  p ierw sze k o n tra k ty  n a  do­
staw ę sadzeniaków  do B elgji. natom iast ze 
w zględu  na trudności o ch arak te rze  re s try k ­
cy jnym  na ry n k u  francusk im  dotychczas do 
F ra n c ji  n ic  n ie  sprzedano.

Pozatem  kupcy  zagraniczni m a ją  dobrze 
zo rgan izow any  k re d y t eksportow y, podczas 
gdy  w Polsce zagadnienie to w ym aga o p ra ­
cow ania i rea lizac ji.

W Poznańskiem  za uznane sadzeniak i 
odm ian eksportow ych o trzy m u ją  producenci 
od zł 5—6. M niejw ięcej te sam e ceny  p łacone 
są i na Pom orzu za tow ar p ierw szorzędnej
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j a k o ś c i ,  z n a k o m ic ie  s o r t o w a n y  i b e z  w o r k a .  
S a d z e n ia k ó w  z i e m n i a c z n y c h  e k s p o r t e r z y  n ie  
p o s z u k u j ą .

W Y D A W N  1 C T W A

REGLAMENTACJA HANDLU ZAGRANI 
CZNEGO.

Zgodnie z zapow iedziam i ukazało  się n a ­
k ładem  Izby  Przem .-H andl. w W arszaw ie w y ­
daw nictw o pt. „R eglam entacja hand lu  zag ra ­
nicznego", stanow iące zbiór przepisów  i in-

K O M U N I K A T Y
ZEZNANIA O DOCHODZIE TYLKO DO  

1 MARCA.

Ja k  k o m u n ik u je  m in isterstw o  skarbu , w 
m yśl p rzep isów  o rd y n ac ji po d a tk o w ej te r ­
m in  sk ład an ia  zeznań o dochodzie n a  rok  
p o d a tk o w y  1935 d la  osób fizycznych up ływ a 
z dn. 1. I II . W tym  sam ym  term inie osoby, o- 
how iązane do sk ład an ia  zeznań o dochodzie 
p o w in n y  uiścić p rzed p ła tę  na  p o d a tek  docho­
dow y w  w ysokości po łow y  kw oty , ja k a  p rz y ­
pad a  od zeznanego dochodu.

W  latach  pop rzedn ich  term in  sk ładan ia  
zeznań 'był rok  rocznie p rzesu w an y  o dw a

T ak  w ięc w styczniu  zapoczątkow ano 
sezon in tensyw nych  w ysiłków  o zdobycie 
rynków  zbytu na polskie ziem niaki.

form acyj z zakresu  reg lam entacji obow iązu­
jące j w  Polsce. U zupełnienia do w ydaw nic­
tw a tego d rukow ane będą w „Inform atorze 
E ksportow ym " w form ie dodatków  bezp ła t­
nych, na  luźnych k a rtk ach  ze w skazaniem  
rozdziału, do którego się odnoszą i strony, za­
m iast k tórej m ają  być włożone.

miesiące, a więc z 1 m arca na 1 m aja. W roku 
b ieżącym  rozporządzen ie  m in is tra  jskarbu, 
ogłoszone w czora j, p rzesunę ło  term in  sk ła ­
dan ia  zeznań i u iszczan ia  p rz e d p ła ty  ty lko  
d la  osób fizycznych , p row adzących  w  ,r. 1934 
p raw id łow e łub  uproszczone k sięg i i ty lko  
o jeden  m iesiąc, a w ięc  do 1 kw ietn ia .

D la  osób, nie prow adzących  ksiąg, obo­
w iązuje nadal term in 1 m arca, k tó ry  p rzesu­
nięty nie będzie.

O soby te zatem  m uszą złożyć zeznania o 
dochodzie oraz uiścić p rze d p ła tę  n a  p oda tek  
dochodow y n a  rok  p oda tkow y  1935 w te rm i­
nie do te j  da ty .

ODJAZDY STATKÓW G D YN IA -G D AŃ SK

Sailings from Gdynia and Danzig — Schiffsabfahrten ab G dynia und Danzig.
(Zmiany zastrzeżone — Sailings su b je c t  to change w itho u t  notice — A n d e ru n g e n  vorbeha lten )

Do portów bałtyckich: Gdynia — Gdańsk — Tallinn — Kotka — H elsingfors 
Baltic Ports: Gdynia — Danzig — Tallinn — Kotka — H elsingfors

„ Ż e g lu g a  P o l s k a "  S. A.
D aty  od jazdów  -  D ates  of sailings 
G d y n ia  G dańsk  T a ll inn  Helsingfors

s/s w to rek  sobota środa  sobota
Cieszyn 19. 2. 25. 2. 27. 2. 2. 3:
C ap e lla  26. 2. 2. 5. 6. 3. 9. 5.

Po 16 l is topada br. s ta tk i  pow yższe  z a w ija ją  do Kotki ty lk o  p rzy  dos ta tecznym  ład un ku .
Uwaga: P rzy  dosta tecznych  ład u n k a c h  s ta tk i  z a w ija ją  do W y b o rg a  i L en in g ra d u .  B ezpośredn ie  k o n o sa ­

m en ty  do w szystk ich  fińskich  portów.
N otice: Calls to  W ib o rg  and  L en ing ra d  if re ą u i re d  — T h ro u g h  Bills of L ad in g  to all F inn ish  Ports .  — The

com m unicat ion  with K otka  will be m ain ta ined  a f te r  17th N ov em b er  if re ą u i red .
Do Tałlinna i Rygi

s/s Skj<

Do Rygi (Riga)

F . G . R e in h o ld  L td .
s/s S k jó ld  — z G d yn i  25. 2.

F e r d y n a n d  P r o w e ,  S p . z o. o. 
O d jazd y  — Sailings

G dy n ia  R yga
s/s poniedzia łk i  środy

H ector 18. 2. 20, 2.
E g er ia  25. 2. 27. 2.



Do Kopenhagi (Copenhagen)
F. G. R einhold  Ltd.

s/s L ib e r  -  z G d y n i  21. 2. s/s T ib e r  -  z G dyni 28. 2.

Uwaga: B ezpośredn ie  f r a c h ty  do duńsk ich  portów  p ro w inc jona lnych ,  Is land ji ,  W ysp  F a ro e r ,  New Yorku
i p o r tów  M orza Śródziemnego. D ,

N otice: T h ro u g h  B/L to D anish  Ports , Iceland, Faroes, New York an to M e d i te r r a — nn P ^ r t

Do Stockholmu
B ergenske Baltic T ranspo rts  Ltd.

s/s M arieho lm  — z G dyn i 26. 2.

Żegluga Polska S. A. 
s/s H an es t ro m  V — z G d yn i  23. 2.

Do Stockholmu i Goteborga
Rum m el & B urton

s/s F io r  di M andor lo  — z G d y n i  12, 3.

Do H elsingborg — Malmo — Goteborg
B ehnke &

,s/s Egon — z G d y n i  25. 2.

Do Aarhus — Odense
F. G. R einhold  Ltd.

ż/m K lem ens  — z G dy n i  25. 2,

Do Kalmaru
B ergenske B altic T ran sp o rts  Ltd. 

s/s M arieho lm  — z G dy n i  26. 2.

Do Ahus — Malmo — Halmstad — Helsingborg — Goteborg
B ergenske Baltic T ranspo rts  Lid 

s/s Iw an — z G d yn i  22. 2.

Do K łajpedy (Memel)
B ergenske Baltic T ran sp o rts  Ltd 

s/s M arieho lm  — z G dy n i  26. 2.

Da Hamburga (Hamburg)
F erd y n an d  Prow e, Sp. z o. o.

O d ja z d y  — Sailings

G dyn ia  G dańsk

s/s w to rk i  i soboty  w to rk i  i sobotv
Y ictor 23. 2. 26. 2.
L isbeth  26. 2. 2. 3.

„Żegluga Polska" S. A.
s/s Tczew  — z G dy n i  19. 2. — z G d a ń sk a  23. 2.

Uwaga: B ezpośrednie  f r a c h ty  do w szystk ich  portów t r a n sa t lan ty c k ic h ,  angielskich , ś ródz iem nom orsk ich
oraz  do p o r tów  położonych nad  Łabą.

N otice: T h ro u g h  B/L to all T ran sa t lan t ic ,  English  and M ed i te r rann ean  Ports  and Elbo Ports.

Do Oslo i innych wschodnio-norweskich portów (Moss — Kambo — Drammen)

(Oslo and other East-Norway Ports)
B ergenske B altic T ran sp o rts  Ltd.

s/s A k e rsh u s  — z G d yn i  22, 2. s/s A k e rsh u s  — z G d y n i  8. 3.
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Do Stavanger — Bergen — Trondheim i innych zachodnionorw eskich portów  

(W est-Norway Ports)
B ergenske B altic T ran sp o rts  Ltd

s/s U rsa  — z G d y n i  20. 2,
Uwaga: B ezpośredn ie  f r a c h ty  do w szystk ich  północno-,norweskich p ortów , P e tsam o (F in land ja ) ,  ls lam lji 

i W ysp  F a roe r .
Notice: T h ro u g h  B/L to all  N o r th -N o rw a y  Ports .  Petsam o (Finland),  Ice land and Faroes.

Do Rotterdamu (Rotterdam)

„Żegluga P o lska" S. A
s/s Śląsk — z G d y n i  19. 2. — z G da ń sk a  22. 2.
js/s C h o r z ó w .— z G d y n i  26. 2. — z G d ań sk a  i. 3.

S ta tek  odchodzi z G d y n i  w k a ż d y  w torek ,  z G d ań sk a  w k ażd y  p ią tek ,  z R o t te rd am u  w k a żd ą  sobotę. — 
Poza w y ż e j  w y m ien io nem i s ta tk am i „Żegluga Po lska“ p r z y j m u j e  ła d u n k i  do R o t te rd a m u  na  s ta tek  d o d a tk o ­
w y „Ir isen", odchodzący  z G d yn i  w soboty  oraz  z G d ań sk a  w poniedz ia łk i .
Uwaga: B ezpośredn ie  k o n o sa m en ty  do A m ste rd am u  i in. p o r tów  h o le n d ersk ich  oraz  do portów  reńskich
Notice: T h ro u g h  B/L to A m ste rd am  and o th e r  D u tch  P o r ts  and  to Rhenish  Ports.

F e rd y n an d  P row e, Sp. z o. o.
O d ja z d y  — Sailings 

G d y n ia  G dańsk
s/s pon iedz ia łk i  i c z w ar tk i  ś ro dy  i sobo ty

A r ia d n ę  18. 2. 20. 2.
C on do r  21. 2. 23. 2.
O sca r  F r ie d r ic h  25. 2. 27. 2.

Uwaga: B ezpośredn ie  ko no sa m en ty  do w szystk ich  portów t ra n sa t l a n ty c k ic h  i po rtów  n adreńsk ich .
Notice: T h ro u g h  B/L to all  T ra n sa t la n t ic  and  R henish  Ports.

Do Antwerp ji (Antwerp)
„Żegluga P o lska"  S. A.

O d ja z d y —Sailings 
s/s G d y n ia  G dańsk  A n tw erp ja

Śląsk 19. 2. 22.. 2. 27. 2.
Ir isen  26. 2. 1. 3. 9. 3.

F e rd y n an d  Prow e, Sp. z o. o.
s/s C o nd or  — z G d y n i  21. 2. — z G d a ń sk a  23. 2.

Do Amsterdamu
F. G. R einhold  Ltd.

s/.s M erope  — z G d y n i  18. 2. s/s H eb e  — z G d y n i  24. 2.

Do Londynu
P o lsk o -B ry ty jsk ie  Tow. O krę tow e  S. A.

(Polish B ritish S team ship Co. Ltd.)
s/s Lech — z G d ań sk a  29. 2. — z G d yn i  2. 5.

P olska  Z jednoczona K o rp o rac ja  B ałtycka 
(Polish U nited  B altic C orporation)

s/s B a lton ia  — z G d a ń sk a  19. 2. — z G d y n i  21. 2.

Do Hull
P o lsk o -B ry ty jsk ie  Iow . O krę tow e  S. A 

(Polish B ritish  S team ship  Co. Ltd.)
s/s L w ów  —z G d a ń sk a  20. 2. — z G d y n i  21. 2. 
s/s L ub lin  — z G d a ń sk a  27. 2. — z G d y n i  28. 2,

D o Leith — Grangemouth — Aberdeen
F. G. R einho ld  Sp. z o. o.

s/s M a jo rca  — z G d y n i  22. 2. s/s H e ld e r  — z G d y n i  1. 3.
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Do portów francuskich (French Ports) — Dunkierki (Dunkirk) Le Havre 

La Pallice — Bordeaux
F. G. R einhold  Ltd.

s/s S k jo ld  — z G d y n i  25. 2.

W yspy K anaryjskie (Canary Islands) Las Palmas, S-ta Cruz de Tenerifa, S-ta Cruz de la 
Palma

Bergenske Baltic T ransports Ltd.
s/s L a ra c h e  — z G dy n i  1. 5.
Ł a d u je  bezpośredn io  do Las Palm as.

Pasajes — Bilbao — Oporto — Lizbona -  Sevilla — Gibraltar — Casablanca — Mazagan - 
Mogador -  Port Lyautey -  Laroche -  Rabat -  Saffi -  A g a d .r -Y d la  Alhucemas - 
Tetuan — Fedbala

Bergenske Baltic T ransports Ltd. 

s/s L a ra c h e  — z G d yn i  1. 3.

Uwaga: P r z y j m u j e  się ład u n k i  do F e r ro l  i Yilla G arem  o ile zao fia row ane  w dos ta tecznej ilość1..
Do O ra n u  p r z y jm u je  się ład u n k i  bezpośrednie  n a jm n ie j  300 ton.

Malaga — Cartagena -—- Alicante — Tarragona — Barcelona M arsylja Genua 
Livorno — Neapol — Catania — Messina — Palermo

Bergenske Baltic T ransports Ltd.

s/s C a n a d ia  -  z G d y n i  19. 2. s/s H ib e rn ia  — z G dy n i  22. 2.

Ł a d u je  rów nież  bezpośredn io  do P o r t  Yendres.

Napoli — Liyorno — Genua — Catania — Casablanca — 1 anger — Ceuta M elilla 
Oran — A lgier — Tunis — M arseilles

F. G. R einhold L td .
s/s C h a rk ó w  — z G d yn i  20. 2. s/s Tom sk — z G d y n i  22, 2.

Genova — Napoli — Catania — Livorno — M essina — Palermo

R u m m e l  & B u r to n
s/:s F io r  di M andor lo  — z G d y n i  12. 3.

Do Algieru — Egiptu — Palestyny — Syrji — Turcji — G recji — portów Morza Czarnego 
(AIexandria — Piraeus — IstanbuJ — Beyrouth — Jaf.fa — Haiffa)

P o l s k a — L e w a n t ,  A g e n c j a  O k r ę t o w a

s/s F e rn e k o  — z G d y n i  25. 2. m /s  Yikingdand — z G d y n i  25. 2.
m/s H em land  — z G dyn i 9. 3.

Uwaga: B ezpośredn ie  k o n o sam en ty  do w szystk ich  innych  portów  lew an tyńsk ich ,
N oticei T h ro u g h  B/L to all  L evan te  Ports .

Do Nowego Yorku (New York) - Filadelf ji (Philadelphia)

A m e r ic a n  S c a n t i c  L in e

s/s S ca n y o rk  — z G d yn i  17. 2. s/s C a rp la k a  — z Gdyni. 27. 2.

Do Nowego Yorku (New York) — H alifax (Canada)
L i n j a  G d y n i a — A m e r y k a

s/s P u ła sk i  — z G d y n i  6. 3.
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Do Am eryki Południow ej (South - America)

P o lska  A gencja  M orska (PAM)
m /s P e d ro  C h r is to p h e rsen  — z G d y n i  21. 2. 
m/s Pacif ic  — z G d y n i  20. 3.

B ergenske B altic  T ran sp o rts  Ltd.

s/s A u ra  — z G d y n i  24. 2.

G dynia — Cape Town, Algoa Bay, East London, Lorenco Marąues

B ergenske B altic  T ran sp o rts  Ltd. 

m/s H a m m a ren  — z G d y n i  28. 2.

G dynia — D aleki W schód (Far East)

Do Penang — Port Swettenham  — Singapore — Hongkong — Sanghai — Kofee - 

Yokohama (Takao — Llankow — T sing tau  — T ien ts in  — D airen)

P o lska  A gencja  M orska (PAM) 

sls D a rd a n u s  — z G d y n i  2. 3.

G dynia — Port Said — Karachi — Bombay, Madras, Calcutta, Rangoon

Bergenske B altic T ransports Ltd.

.s/s S im la — z G d y n i  4. 3. .s/s C ey lon  — z G d y n i  25. 3.

G dynia — Adelaida — M elbourne — Sydney — N ew castle — Brisbane

Polska A gencja M orska

STATKI OCZEKIWANE W GDYNI

T e rm in y  p rz y ja z d ó w  m ogą  ulec  zm ianom  bez  s/s JA E G E R SB O R G  po drzewo, R um m el & B urton .
u przedzen ia .  s/s E AR LSPAR K  z ład u n k iem  ziaren  pa lm ow ych ,

S kró t „ lin“. oznacza  s ta te k  k u r s u ją c y  n a  regu-  Reinhold,
l a r n e j  lin ji .  — N azw isko  lub  f i rm a  za k a ż d y m  ze s/s T A A T  po węgiel, R um m el & B urton.
s ta tk ó w  oznacza m a k le r a  okrę tow ego .  s/s STEINSTAD po  węgiel, Po lrob.

s/s R AM AW A  po węgiel, B ergenske. 
i?  lu tego :  s/s N ID A R IIO LM  po węgiel,  B eh n k e  & Sieg.

s/s C A R PL A K A  lin. z N. Yorku z pocz tą  i to w aram i,  19  lu tego :

A - S- L ' „  , , ,  m/s T R O L LE H O L M  lin. z po r tó w  G ulfu  z b aw e łn ą
s/s K N U T  dodatk .  z d robnicą ,  Reinhold . . z ,o m em . B ergenske .
s/s TO R U Ń  po węgiel, PAM. s/g URSA po lad. do zach. N orw eg j i ,  Bergenske.

18 lu tego : s/s C A N A D IA  lin. d la  ład. do p o r tó w  ś ródz iem nom or-
s/s BORE IX lin. z P łdn .  A m ery k i  z tow aram i,  B e r ­

genske.

skich, B ergenske . 
s/s CIESZYN lin. z A n tw e rp j i  i R o t te rd a m u  z drobni-

s/s B A LTO N IA  (lub 20-go v ia  G dańsk)  z L o n d y n u  C£h Żegluga Polska.
lin. z tow aram i,  P. Z. B. I i .  s/s T C Z E W  lin - z H a m b u rg a  z d robnicą ,  Żegluga

s/s L W Ó W  (lub 20-go v ia  G dańsk)  z H u l l  lin. z tow a- Polska.
ram i P o lb ry t . s/s L O G  po węgiel, B e h n k e  & Sieg.

s/s ŚLĄSK lin. z H els ingfo rsu  i T a ł l in n a  z to w aram i,  20 lutego:
Żegluga Polska . s/s K A T O W IC E  z R o t te rd a m u  z k o p rą  i d rob n icą

s/s A R IA D N Ę  lin. z R o t t e rd a m u  z tow aram i,  P row e. dodatk .,  PAM., Żegluga Polska ,
s/s M E R O PE  z A m s te rd a m u  lin. z tow aram i,  Reinhold , s/s LIBAU  lin .  z zach. Szwecji,  B eh n k e  & Sieg.
s/s ITECTOR lin. z B rem y  z d robn icą ,  P row e. s/s C H A R K Ó W  z p o r tó w  i ta lsk ich  lin. z owocami,
s/s JUSTI z ła d u n k ie m  śledzi no rw esk ich ,  B erg enske .  Reinhold.
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s/s TIBER lin. z K o pen hag i  z d robnicą .  Reinhold.
s/s Y IC TO R IA  po  węgiel, PAM.
f/s PO SSEHL po węgiel, PAM.
s/s ALBERT po węgiel, Speed.
s/s M ERCUR po węgiel, Speed.

21 lutego:

s/s T A R N A N  dodatk .  z R o t te rd a m u  z drobnicą , Że­
g luga Polska.

s/s C O N D O R  z A n tw e rp j i  i R o t te rd am u  z drobnicą , 
Prow e.

a / s  P E D R O  C H R IS T O P H E R S EN  z P łdn. A m e ry k i  lin.
z tow aram i,  PAM. 

s/s BIANCA po s ia rczan  amonu, PAM. 
s/s L A G O E  po węgiel, B ehn ke  & Sieg. 
s/s O N N ETA R  po węgiel, B ehnke  & Sieg.

22 lutego.

s/s H IBERN IA  z p o m ara ń c zam i i po węgiel, Bergenske, 
B ehn ke  & Sieg. 

s/s B OTH NIA  z pom arańczam i,  Bergenske. 
s/s H AN ESTR OM  V ze Stockholm u i  N o rrkop ing  

z d robnicą ,  Żegluga Polska, 
s/s IW A N  z zach. Szw ecji  z d robnicą .  Bergenske . 
s/s M A JO R C A  po d robnicę  do Leith, Reinhold, 
s/s TOMSK lin. z p o r tó w  ita lsk ich  z tow.. Reinhold, 
s/s BRAYORE ze z łom em i d ro bn icą ,  PAM. 
s/s T O R B R A N D  z ład. śledzi,  B ergenske .

23 lutego:

-s/s AURA lin. po ła d u n e k  do Rio, Santos, Buenos Ai­
res, Bergenske. 

s/s CALA BRIA  lin. z po r tó w  włoskich i h iszpańsk ich  
z droib. i owocami, B ergenske . 

s/s VICTOR lin. z H a m b u rg a  a  d robn icą ,  Prow e. 
s/s T RIO  po  cukiem , PAM. 
s/s K JELL po węgiel,  B ergenske. 
s/s SO LSTAD po w ęgie l ,  Bergenske .
'S/s BERTIL po węgiel, B ergenske .

24 lutego:

s/s FE R N E B O  lin. po ład u n ek  n a  L ew ant,  Bergenske . 
s/s S A G A P O R A C K  lin. z N. Y orku  i F i lad e lf j i  z pocztą  

i to w aram i,  Am. Scantic Line. 
s/s W IL N O  z L ivorno  z ty ton iem . PAM. 
s/s SK JOLD  lin. z p o r tów  f ra n cu sk ich  via K o penhaga  

z drobnicą , Reinhold, 
s/s HEBE lin. h o len dersk i  z A m ste rd am u  z drobnicą, 

Reinhold, 
s/s BO R G A  po węgiel, PAM.

25 lutego:

s/s SCANIA lin z p o r tó w  w łoskich i h iszpańsk ich  z 
drob. i owocami, Bergenske. 

s/s CAPELLA  z Helisingforsu i T a l l in n a  z d robnicą, 
Żegluga Polska , 

s/s L ĘC H  (lub 27-go via  Gdańsk) z L o n d y n u  z to w a ra ­
mi, Polbrit .

s/s LUBLIN (lub 27-go via G dańsk) lin. ;z H u ll  z to ­
w aram i.  Polbrit .  

s/s E G O N  lin. z G o teborgu  i Malmo z drob  u., B e h n ­
k e  & Sieg.

,s/s EGERIA  lin. n iem . z B rem y  z tow aram i,  Prow e. 
k /m  CLEMENS lin. z O dense /A arhu s  z tow aram i,  R e in­

hold.
s/s OSKA R FR IE D R IC H  lin. z R o t te rd am u  z drobnicą, 

Prowe.
ż/m CHRISTEL YIENNEN p o  węgiel,  B ehnge  & S.
,s/s AVON po węgiel,  B eh n k e  & S. 
s/s SYLYIA po węgiel, B ergenske.

26 lutego:

m/s YIKING LA N D  lin. dl-a w y ład .  i ład. n a  Lewant,  
Bergenske .

s/s JA E D E R EN  lin. z zach. N orw egji ,  ty lko  d la  w y ła ­
dowania . Bergenske. 

ś/s MARIEHOLM. lin. ze S tockho lm u i K ła jpedy  z d ro ­
bnicą, Bergenske. 

s/s CHORZÓW  lim. z R o tte rd am u  z drobnicą. Żegluga 
Polska.

s/s O RISEN lin. z A n tw erp j i  z drobnicą , Żegl. Polska, 
s/s LISBETH lin. z H am b u rg a  z to w ara m i,  Prowe. 
s/s VIBORG  po węgiel,  B ehn ke  & S.

27 lutego:

,s/s CARPLAICA lin. po ład. do N. Yorku i F iladelf ji ,  
A m erican  Scantic  Line.

,s/s T IB ER  lin. z K openhagi z drobnicą , Reinhold.
;s/s TED D Y  po cukier ,  PAM. 
s/s SUDSEE po węgiel, PAM.

28 lutego:

m/s STUREHOLM  lin. z p a r tó w  Gulfu z b a w e łn ą  i zło­
mem. Bergenske . 

m/s HAM M AREN lin. z Pdrp.-Zach. A fry k i  z tow aram i 
i n as ionam i oleistemi, Bergenske . 

s/s H U N D Y A A G  dodatk . lin. z R o tte rdam u  z drobn.
i ban anam i,  RAM, Żegluga Polska, 

s/s PH O EB U S lin. z R o tte rd am u  z tow aram i,  P row e. 
s/s E RIK SB O RG  po węgiel. Bergenske . 
s/s HANS BRO G E po węgiel, Bergenske.

»

Telefon 15-84. A d r e s  te legraf iczny:  „ O  R I E N T "  G d y n i a  

S p r z e d a ż  w ę g la  i koksu  g ó rn o ś l ą s k i e g o  — C len ie  — Inkaso  — M a g a z y n o w a n ie  
W s z e lk i e g o  rodzaju ek spedyc ja  lędow a  — M o r s k a  p r z e p ro w a d z k a
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P łas zc ze  — ubrania o raz  
w szelk ie  artyku ły  m ęskie

p o lec a  w  w ie lk im  w y b o r z e

K. TURZYŃSKI, Gdynia — ul. Świętojańska 9
TELEFON 1593

K apelusze „G oepperta“ i „Hiickla66

♦ KONFEKCJĘ DAM SKĄ -  M ĘSKĄ -  GALANTER- 
JĘ — W EŁNY -  JEDW ABIE -  PŁÓTNA I. T. D.

K U P IS Z  N A J L E P IE J  T Y L K O  W F IR M IE

WOJCIECH MIKOŁAJCZYK
G D Y N I A ,  ul. Świętojańska

ADAM TOMASZEWSKI
N O W O C Z E S N A  O R G A N I Z A C J A  

U R Z Ą D Z E Ń  B I U R O W Y C H

G t O  Y  N  I A
U L IC A  Ś W I Ę T O J A Ń S K A

( W  domu gdzie Izba Przem ysłow o - Handlowa

K O N T A  B A N K O W E :  K O M U N . K A S A  O S Z C Z Ę D N O Ś C I
G D Y N IA  —  —  -  —  P . K .  O . P O Z N A Ń  N R . 212.75N

T E L E F O N  NR. 1055

H u r t o w y  i d e t a l i c z n y  s k ł a d  
p a p i e r u ,  m a t e r j a łó w  p i ś m i e n ­
n y c h  i a r t y k u ł ó w  b i u r o w y c h .

K s ię g o w o ś ć  p r z e b i t k o w a .

P o w i ę k s z y w s z y  z a k r e s  d z i a ­
ła n i a ,  z a o p a t r z y ł e m  s k ł a d  
sw ó j  w  d u ż y  w y b ó r  t o w a r u .

D o s t a w y  d o  u r z ę d ó w  i b i u r  
po  n i s k i c h  c e n a c h .

K o r z y s t n e  z 'ród ło  z a k u p u  d la  
o d s p r z e d a w c ó w .
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